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PROJEKTY USTAW 


OPRACOWANE PRZEZ RADĘ MINISTROW 


WARSZAWA, %11, tel. wł, Dnia 
25 bm. ye sie posiedzenie Rady 
ministrów przewodnictwem pre- 
miera SE ua którym u- 
chwalono następujące projekty ustaw: 

Projekt o skróseniu czasu pracy 

Następnie Rada ministrów Mz jela 
projekt ustawy o ochotniczych lotach 
twiczebnych. 

Następnie Rada ministrów uchwaliłu 
paist us awy o stanie wyjątkowym. 

óry ma na celu dostosowanie przepi- 
sów rozporządzenia Prezydenia RP. z 
toku 1928 o stanie wyjątkowym do no 
wych podstaw prawnych, stworzonych 
przez ustawę konstytucyjna z kwietnia 
1935 r. 

W dalszym ciągu poxedzenia Rada 

ministrów przyjęła projekt usławy € 
prywatnych NRAN wyższych, które 
derychczas podlagały formalnie usławie 
z marca 1952 r. o prywatnych szkołach 
oraz zakładach naukowych i wychowa 
wczych. Powyższy projekt ustawy twa 
rzy dla tych ezkól Kózchna ramy Ustro- 
jove. 
„ Jednocześnie Rada ministrów przy- 
jęfa projekt noweli do ustawy o szko- 
lach akademickich, który zalicza doda- 
tkowo w poczet szkól akademickich 
Wyższą Szkołę Handlu Zagranicznego 
we Lwowie, Wyższe Studium Handlowe 
w Krakowie, oraz Wyższą Szkołę Hau 
dlową w Poznaniu. 

Ponad to Rada ministrów przyjęła 
projekt ustuwy, obniżajacy o 39 prue. 
pozosiające do splaty uależność z tylu 
m pobranych przez młodzież akademi 
wa przed dniem 1 września 1932 r. 
państwowych stypendiów j pożyczek 
Projekt jen nie obejmuje byłych sly 
pendystów, których dochód miesięczny 
przekracza 500 złotych. 

Następnie Ruda miuisirów przyjęła 
projekt ustawy o budowie i utrzyma- 
niu dróg publicznych, 

Z kolei Rada minisirów uchwaliła 
rozporządzenie, przyznające ukgi w o- 
płatach od pojazdów mechanicznych 
ma rzecz państwowego Funduszu Dro- 
goweżo. 

W dalszym ciągu posiedzenia Rada 
ministrów przyjęła projett noweli do 
ustawy z czerwca 1927 r. u ochronie 
ryaku pracy. który przewiduje dwie 
zmiany obecnego sianu rzeczy w tej 
dziedzinie, a mianowicie wprowadza 
możność cofnięcia udzielonągo już pra 
«odawty pozwolenia oa załrudnienie 
cudzoziemca, o ile dalsze zatrudnienie 


P. Premier 
W SEJMIE 
WARSZAWA, 24.11. (tel. wł.) P. pre 
mier gen. Sławoj-Składkowski odwie- 
dził dziś przed południem marszałka 
sejnfu p. Cara w związku z bliskim zwo 
łaniam sesji parlamentarnej. 


może przynieść szkodę interesom pań- 
Ua: w szczególności jego interesom 
ydarczym oraz wprowadza 6 
cja le zezwolenia oa pracę dla cudzo- 
ziemców, przebywających w Polsce sta 
le od 1 stycz nia 1922 r. 
Następnie przyjęto projekt uslary 


państwa przepisy w tej dziedzinie. 
reszcie Rada ministrów  przyjęlu 
jekt dekretu o stosunku państwa do 
Mkia ewangelicko - augsburekiego 
w Rzplitej. 

W końcu Rada ministrów uchwaliła 
projekt dekretu o popieraniu ruchu in- 


Order Orła Białego 
DLA METROPOLITY SAPIEHY 
WARSZAWA, 24. 11. P. Prezydent 
Rzplitej nadał w dniu dzisiejszym księ 
ciu arcybiskupowi krakowskiemu $a- 
pieże order Orła Białego z okazji 25-le- 
cia rządów na katedrze biskupiej w 
Krakowie. 


„BŁOKADA UNIWERSYTETU 


) wykonywaniu zawodu aptekarssiego. | westycyjnego na obszarze województw WARSZAWSKIEGO" 
wprowadzający jednolite dla  całegal -chodnich. NA STR. 2. 
[oma wam 


Pułk sowiecki broni Madrytu 


Koncentracja sił powstańczych na wschodzie stolicy 


PARYŻ, 24.11. (tel wl.) Przez cały 


Jedna z bomb trafiła w drukarnię 


'lzień wczorajszy artyleria powstańcza | przy ul. San Bernarda, powodując za- 


hombardowała Madryt. W godzinach 
wieczornych bomhardowanie przybrało 
na siłe. Spowodowało ono znaczne szko 
dy materialne i ofiary w ludziach. 

Eskarda samolotów powstańczych, 
korzystając z rozrzedzenia się mgły, 
zrzuciła kilkanaście bomb na gmach mi 
nisterstwa wojny. Od wybucków pow- 
stał pożar składów amunicji i żywno- 
=. 


walenie się całego gmachu. Z pod gru- 
zów wydobyto dotychczas 70 trupów. 
Pod zwaliskami znajduje się jeszcze 
podobno około 20 zabitych. 

Inna eskarda lotnicza zniszczyła tran 
sport żywności, idący z Walencji. 

Wojska powstańcze przeprowadza ją 
obecnie koncentrację sił na południo- 
wym wschodzie stolicy. Mają one za- 
miar zaatakować miejscowość Aranda, 


Laciośnienie przyjaśni  ruwuńsko-peigtiej 


Dziś przybywa do Połski min. Antonescu 


WARSZAWA, 24.11 (tel. 


wl). Dziś W Krakowie na dworcu dostojnego 


w godzinach rannych, przybywa do Pol| gościa powita wiceminister Szembek, 


ski rumuński minister spraw zagranicz 
nych p. Antonescu wraz z małżonką. 

Dostojnemu gościowi towarzyszą: 
dyr. depart. politycznego M.S.Z. p. Cra 
zean, szefowie gabinetu ministra: pp.: 
Joanid i Jegirosan, oraz liczni dzienni- 
karze. 

Na granicy polskiej, w Śniatynie, po- 
wita min. Antonescu w imieniu M.S.Z. 
radca Vetulani, który przydzielony zo- 
stał do osoby ministra na cały czas po- 
bytu jego w Polsce. 

W drodze do Warszawy, min. Anto- 
nescu zalrzyma się w Krakowie, aby 
złożyć wieniec na trumnie Marszałka 
Piłsudskiego w krypcie św. Leonarda. 


Dziennik 


przedstawiciel generalnego inspektora- 
tu sił zbrojnych, oraz władze miejsco- 
we. Wieczorem min. Antonescu wraz z 
otoczeniem odjedzie do Warszawy, — 
gdzie stanie jutro rano. 

Na dworcu w Warszawie gość powi- 
tany będzie przez p. min. Becka z mał- 
żonką, szefa prot. dypl. p. K. Romera 
i dyr. M. Łubieńskiego w imieniu P. 
Prezydenta Rzplitej, 

Minister Antonescu wraz z małżonką 
i otoczeniem zatrzymają się w hotelu 
Europejskim 

Pobyt ministra w Warszawie polrwa 
trzy dni. 


francuski 


o przyjaźni polsko-francuskiej 


PARYŻ, 24.11. (tel. wł.) Dziennik 
„Ere Nouyelle", organu stronnictwa ra 
dykalnego, pisząc o wersjach na temat 
pewnych nowych trudności w stosun- 
kach francusko - polskich, zaznacza, 
że podobna sytuacja panowała już w 
stosunkach polsko - francuskich przed 
podróżą do Warszawy gen. Gamelin i 
wizytą w Paryżu marszałka Śmigłego- 
Rydza. 

Starania jednak przyjaciół Polski we 
Francji i przyjaciół Francji w Polsce 
zdołały wszystko wyrównać przez usu: 


nięcie objawów wzajamnej nieufnożci, 
czy nieporozumień i śladów wzajem- 
nych błędów. 

Usiłowania przyjaciół, których Pol- 
ska ma we Francji, oraz elity polskiej, 
wiernej przyjaźni francuskiej, uwień- 
czone zostały pełnym powodzeniem. 

„Ere Nouvelle“ uważa, że ostatnio 
od pewnego czasu zarysowały się zno- 
wit komplikacje, które w imię dobra 
stron obu wymagają jak  najrychlej- 
żego wyjaśnienia. 


Kary żydom zostały podwyższone 


Wyrok w procesie apelacyjnym o zajścia w Przytyku 


LUBLIN, 24.11. (tel. wł.) We wto- 
tek o godz. 17 Sąd Apelacyjny w Lu- 
blinie ogłosił wyrok w sprawie zajść w 
Przytyku. 

Prawie wszystkim. skazanym w pier 
wszej instancji, żydom kary zostały 
kodwyższone. 

Lesaka ma zatwierdzone B lat wiezie- 


nia, Haberberg z 10 miesięcy podwyż- 
Szoną ma karę na 2 lata, Feldberg z 
10 miesięcy na półtora roku, Seide z 6 
miesięcy na 10 miesięcy, Honig z 6 mie 
sięcy na 10 miesięcy, Ferszt ma za- 
twierdzone 6 miesięcy, Krengiel z 6 mie 
sięcy na 10 miesięcy, Frydman z 5 lat 


na 5 i pół, Kirszencwajg na 6 miesięcy 
Polacy Rączkiewicz, Iwański i Kwiet- 
niewski skazani zostali pa półtora roku 
więzienia każdy. 

Sąd podkreślił w motywach, że ska- 
zani są oni jedynie za udział w eksce- 
sach, natomiast zwolnieni z oskarżenia 
o morderatwo, 


której zdobycie przecięłoby połączenie 
Madrytu z Walencją i uniemożliwiłoby, 
dowóz żywności i transporty coraz ta 
nowych posiłków. 

PARYŻ, 24.11. (tel. wł) „Matin“ po 
daje dalsze rewelacje o czynnym popar 
ciu, udzielonym rządowi frontu ludo- 
wego w Hiszpanii przez Sowiety. 

W Moskwie powzięto ostatnio uch 
wałę w sprawie przyśpieszenia wysyłki 
broni, amunicji oraz oddziałów wojsko- 
wych do Iłiszpanii. 

Okręty sowieckie, udające się z tran 
sportami do Hiszpanii, eskortowane bę 
dą przez sowieckie statki wojenne. Do- 
wódca floty czarnomorskiej  Kojanow 
otrzymał rozkaz wydzielenia z podle 
qłych ma eskard kilku okrętów oraz kil 
ku łodzi podwodnych dła eskortowania 
transportów. 

Również „Echo de a Momi o 
faktach, świadczących a wyraźnej in- 
terwencji Sowietów na rzecz czerwonej 
Hiszpanii. 

M. in. dziennik podaje, że przed 12-tu 
dniami przybył do Hiszpanii cały pułk 
sowiecki, który skierowano niezwłacz- 
nie na adcinek madrycki. Pułk ten liczy 
3000 żołnierzy. 


rr] 
Nowy poseł Rumunii 
ZŁOŻYŁ LiSTY UWIERZYTELNIA- 
JĄCE. 

WARSZAWA, 24.11. (tel. wł) Dziś 
w południe poseł nadzwyczajny i minie 
ster pełnomocny Rumunii p. Aleksan- 
der Zamfirescu złożył P. Prezydentowi 
R. P. swe Jisty u ytelniające na u- 
roczystej audiencji w Zamku Królew= 
skim. Przy audiencji był obecny m. in. 
minister spraw zagranicznych, Józef 
Beck. 

Przy wręczaniu listów uwierzytelnia- 
jących poseł Rumunii wygłosił przemó 
wienie, w którym złożył życzenia po- 
myślności dla P, Prezydenta i narcdu 
polskiego. 


Praca dla 10.006 górników 
POLSKICH W BELGII 

WARSZAWA, 24.11. (tel. wł.) Przy- 
była specjalna delegatura rządu i prze- 
mysłowców belgijskich, która rozpoczę 
ła werbunek robotników polskich na 
roboty emigracyjne w górnictwie bel- 
gijskim. 

Obecnie rozpocząć się ma werbunek 
tysiąca robotników wraz z rodzinami, 
W umowie werbunkowej przedsiębiorcy, 
belgijscy zagwarantowali wszystkim, 
wyjeżdżającym robotnikom place w 
wysokości 32 do 52 franków dziennie, 
oraz ubezpieczenie w razie choroby i 
wypadku. Przewidziane jest dalsze za- 
potrzebowanie około 10.000 robotników 
w czym większość z rodzinami. 

Niewątpliwie władze polskie przed 
rozpoczęciem werbunku przeprowadzą 
dokładne badania na miejscu w Lelgii, 
aby nie narazić robotników polskich 
na wyzysk. 


„KURIER ZACHODNI” środa 25 lis opada 19% roku. 


mya 


Blokada Uniwersytetu Warszawskiego 
500 studentów w gmachu uczeini 
Zawieszenie wykładów na wszystkich uczelniach 


WARSZAWA, 24.11 (tel. wl). Wczoraj w 
audytorium meximum uniwersytetu warszaw- 
+kiego zwołano nadzwyczajne walns zehranie 
Bratniej Pomocy, wślad za podobnymi zehra- 
niami, które mię już odbyły na Politechnice 
| SGGW. 

"Temat wszystkich tych zebrań był następu- 
jący: zarządy Bratnich Pomocy wazystkicn 
wyżnzych uczelni warszawskich zdecydowały 
w dniu 10 bm. wziąć udział w uroczystościach, 
znznaczając, że jest lo akt uczczenia armii 
polskiej, nie mającej nic wspólnego z polityką 

Wakutek tego kroku ukazała się ulotka ano- 
ninoma, zarzucająca Rratnim Pomocom an- 
zażowanie się polityczne! 

W odpowiedzi zarządy Bratnich Pomoży, S 
których więkazość ponindn Związi "Hnizisź * 
Narodowo - Radykalnej, — zwołały nad/wy- 
czajne walne zebrania. Na zebraniach w Woli- 
technice i SGGW zarządy Bratnich Pomocy 
otrzymały znaczną większości votum zou- 
fania. 


POSTANOWIENIE BLOKADY 

Celem zrealizowania swoich postulatów po- 
stanowiono na wzór Wilna rozpocząć blokidę 
gmachu uniwersyleckiego. Obecny na zebra iu 
kurator „Bratniej Pomocy", prof. Tatarkie- 
wic oświadczył, ża sprawy powyższe nie są 
ahięte porządkiem dziennym i dlatego rozwią- 
txł zebranie, po tym opuścił salę. 

Zebrani w audytorium nkademicy przystą- 
pil zaraz do organizowania technicznego blo- 
kady. Wyznaczono straż porządkową, wybra- 


na komisję żywnościową i t.d. 


KOWA 


BÓLACH 
GŁOWY 


Uczeń 7-ej klasy 
UCIEKŁ Z PRZYJACIÓŁKĄ 


WARSZAWA, 24.11. (tel. wł.) Wła- 
dze szkolne otrzymały raport o niezwy- 
ktym wypadku kryminalnych  wyczy- 
nów ucznia szkoły Średniej we Liwowie 
Jerzego Berdy. 

Uczeń klasy siódmej Berda skradł 
ojeu 5000 zł. w monetach złotych i u- 
ciekł ze swą przyjaciółką do Wararowy 
a następnie na n 

Po dłuższych poszukiwaniach odna- 
leziono go przez policję i odstawiono 
pod przymusem do domu rodzicielskie- 
go. Berda ma być relegowany ze wazy- 
stkich szkół. 


LUDWIK WEINERT WILTON 


ga 


Kiedy wszystko okazało się w po- 
rządku, ruszył ku drugiej stronie osie- 
dla i pchnął mala furtkę, prowadzącą 
da stojącego na uboczu niebieskiego 
domku. 


Nie zapalając światła, namacał w 
waskim korytarzu drzwi na prawo, 
wszedł do pokoju, zamykając go od 
Środka na klucz, zasłonił starannie o- 
kna, a potem spod przemoczonego pła- 
szcze wyciągnął dwa przedmioty, któ- 
re przy świetle latarki kieszonkowej 
szybko ukrył w zręcznie zamaskowa- 
nej dziurze pod progiem. Jednym z 
tych przedmiotów był  osobliwego 
kształtu, prymitywnie sporządzony nóż, 
R drugim dziwna, olbrzymia rękawica 
o sporej wadze, która z chrzęstem zni- 
hngia w schowku. 


Na tle blokady doszło do 
Śród mlodzieży. 
Przedstawiciele narodowego związku mło- 
dzieży radykalnej dowodzili, że zebranie zosta- 
ło zwołane w innym celu, podczas gdy ezlon- 
wie sekcji akademickiej Str. Narod» vege 
wypowiadali się za blakadą. Około godz. 4 po 
północy młodzież narodowo - radykalna opu- 
ściła w liczbie około 300 teren Uniwersytetu. 


NOC NA WSZECHNICY 

Pozostali zaś studenci przystąpili do bloka- 
dy. Koło bramy wiodącej na teren Wazechni- 
cy ustanowiono straż porządkową, a na Arie 
dzińcu kursowały patrole. Gmach uniwersy- 
tecki był przez całą noc oświetlony, a bloku- 
jąca młodzież ułożyła aię da snu na ławkach 
i podlogach; pierwsze piętro zajęły akade- 
miezki, na parterze rozlokowali się studenci. 
Nad porządkiem czuwał strajkowy komitet 6. 

Blokujący zgromadzili się w „Auditorium 
Maximum“, Jest ich tam ponad 500. Posiada- 
ją pod dostatkiem żywności, dzięki zaopatrze- 
niu kuchni akademickiej. Noe spędzili w na- 
stroju dość wesołym, a na ulicę dochodzily 
chóralne śpiewy i okrzyki. 


Z OSTATNIEJ CHWILI 


nieporozumień | 


Wskutek zaduchu, panującego w Audito- 
rium Maximum, trzech studentów zemdlała, 
jednakże bez poważniejszych skutków. Wśród 
studentów, okupujących uniwersytet, od czasu 
do czasu wybuchają poważniejsze nieporozu- 
„nienia, likwidowane przez straż. 


POSTULATY MŁODZIEŻY 

Jedno z pism warszawskich oglazza wywiad 
swego współpracownika ż blokującym u- 
czelnie: 

— Jakie są postulaty wysuwane przez pa- 
nów? 

— Wyaunęliśmy postulaty minimalne, od 
których jednak za żadną cenę nie odatąpimy. 
Od wladz akademickich żądamy umorzenia 
dochodzeń dyscyplinarnych, prowadzonych 
przez wladze uniwersyteckie, przeciwko kilku. 
dziesięciu studentom posądzonym o prowadze- 
nie akcji antysemickiej na terenie uczelni. 
Drugim zasadniczym postulatem jest sprawa 
shniżenia czesnego, a przede wsżystkim ska- 
sowania oplat za egzaminy. 

Wreszcie żądamy posadzenia żydów na o- 
sobnych ławkach i całkowitego odseparowa- 
nia ich od młodzieży polskiej. 


„Niech żyją mamy akademickie!” 


Okupacja Uniwersytetu trwa nadal. 
Po południu grupa korporantów usiło- 
wala wtargnąć na teren uczelni. 

Od strony Krakowskiego Przedmieś- 
cia policja nie dopuściła do tego. Kor- 
poranci udali się wtedy na ul. Oboźną 
i wywaliwszy druga bramę, przedostali 
się do uniwersytetu. 

Duży kłopot sprawia kwestia aprowi 


zacji blokujących studentów. Zapasy 
żywności wyczerpują się szybko. Na 
bramie uniwersytetu studenci wywie- 
slli napis: „Niech żyją mamy akade- 
mickie“. 

W szkołe im. Wawerberga i Rotwan- 
da doszło również do zajść antyżydow- 
skich. Zdemołowano lokal Bratniej Po- 
mocy. 


Po wyroku Śmierci 


na głównego oskarżonego w procesie sowieckim 


BERLIN, 24.11 (tel. wł). Prasa nie- 
miecka w bardzo ostrych słowach ace- 
nia wyrok sądu sowieckiego, skazują- 
cy na śmierć inż. Sticklinga, 

„OQmgrif* p.t. „Ostatnie ostrzeżenie" 
oświadcza, że Niemcy będą umiały o- 


Samobójstwo 
KAPELMISTRZA MARYNARKI 
POD KOŁAMI POCIĄGU 
GDYNIA, 24.11. — Wczoraj rzucił 
się pod pociąg Józef Putuła, zastępca 

kapelmistrza arki. 
doszczętnie 


Z pod kół wydobyto 
zmiażdżone zwłoki denata. 
Powód samobójstwa nieznany. 


ANTERA 


ROZDZIAŁ 1X. 

Algernon Street w Londynie, to za- 
budowana  sympatycznymi  jednoro- 
dzinnymi domkami boczna uliczka, po 
której wszystkie nowiny rozchodzą się 
z szybkością błyskawicy. 

Tak więc tego ranka gruchnęła 
wieść, że pan Murphy ze Seotłand Yar- 
du się przeprowadza. Ale ostatecznie o- 
kazało się, że to fałszywy alarm. 

W rzeczy samej jednak stało tak 
zw. auto nadinspektora przed domem 
i jego gospodyni oraz Spang pakowali 
na nie kufry, torby, pudła, a nawet ma- 
ly stolik, ale innych mebli nie ruszono 
z miejsca i już tylko Murphy, krytycz- 
nie przyjrzawszy się wyładowanemu po 
sam wierzch pojazdowi, wlazł na prze- 
dnie siedzenie. Ale było to jedynie przy 
gotowanie, przed odjazdem musiał nad- 
inspektor udzielić gospodyni szeregu 


bronić swych obywateli poza granica- 
mi Rzeszy i grozi Sowietom daleko i- 
dącymi represjami. 


ZAWIESZENIE WYKŁADÓW 

Dziś w godzinach rannych na wszyslkich 
oudynkach uniwermyleckich wywieszono obr 
wieszczenie rektora Uniwersytetu Józefa Pit 
sudskiego, Antoniewicza, pozostające w związ: 
ku z blokadą tej uczelni. Wykłady i ćwiczenia 
na Uniwersylecie zawieszono aż do odwo- 
lania. 

Dzisiaj rano zawieszono również wyklady 
na Politechnice, SGGW | SGH, Przed gma- 
chami uczelni stoją wzmocnione posterunki 


policji. 
W WILNIE 

WILNO, 24.11 (tel. wł). Blokada domu a- 
wademickiega wkończona. Młodzież udała sig 
do kościoła akademickiego św. Jana na nabo- 
żeństwo i tam przemówił do niej od oltarza 
xe. metropolita Jałhrzykowski, wzywając ją 
do spokoju, powagi, przestrzegania cnót oby- 
watelskich, poczym udzielił błogoalawieństwa. 


WE LWOWIE 
LWÓW, 24.11 (tel. wł). W  poniedziiek 
na Uniwersytecie J, K. i Politechnice wzna- 
wiona wykłady po 30 dniowej przerwie. 


87 tysięcy ton węgla 
WYDOBYTO W DNIU „ŚWIĘTA 
PRACY* 

Według ostatecznych obliczeń pods 
czas sobotniego „dnia pracy“ wydoby« 
to ogółem i oddano do dyspozycji ko 
miłetu pomocy bezrobotnym 87.230 ton 

węgła opałowego. 

Jest to czysty węgiel opałowy otrzy 
many już po zamianie miału i drobnych 
sortymentów. 

Na Górnym Śląsku wydobyto 63.500 
ton — pracowało 39.748 robotników. 

W Zagłębiu Dąbrowskim  wydobyta 
17.400 ton — pracowało 13.298 robotni- 
ków, w Zagłębiu Krakowskim wydoby= 
to 6.250 ton — pracowało 5.197 robot= 
ników. 

Katastrofa kolejowa 

STANISŁAWÓW, 24.11. (tel. wl.) 


Dziś o godz. 4.40 rano na pociąg pośpia 
szny ze Lwowa nr. 108 przy wjeździe 


ompetentne czynnik; w Berlinie o- | (po otrzymaniu sygnałów wjazdowych) 
Świadczają, że wprawdzie te represje |na stację Grigore Ghica Voda na tery- 
nie pójdą aż do zerwania stosunków |torium rumuńskim najechały manewru 


dyplomatycznych z Sowietami, nie- 

mniej stwierdzają. że będą one do- 

statecznie dotkliwe dla Rosji. 
Według informacyj z Moskwy ambu- 


jące na stacji wagony z rumuńskiego 
składu pociągu, które miały być dołą- 
czone na tej stacji do polskiego pociągu 

Na skutek zderzenia uszkodzone zo- 


sador Rzeszy von Schulenburg ponow- |stały parowóz, brankard i jeden wagon 
nie interwenios.] u Krestińskiego, ale | polskiego pociągu. Kierownik pociągu 


nie uzyskał k 


finitywna odpow.cdź oeæekiwana jeet|rów odniosło lekkie obrażenia. 


etnego wyniku, De- |połskiego został raniony. Kilku pasaże- 


Polska 


25, to jest w ostatecznym terminie wy-| komisja kolejowa po porozumieniu się 


konania wyroku. 


instrukcyj, jak podlewać kaktusy i kar- 
mić zieloną żabkę, a potem dopiero przy 
szła kolej na Spanga, który dziś wy- 
gladał jeszcze bardziej niepozornie, niż 
zwykle. 

— Nie będę mógł na was qrzez naj- 
bliższych kilka dni uważać — powie- 
dział nadinspektor z naciskiem — mam 
jednak nadzieję, że nie popełnicie w 
tym czasie żadnego głupstwa. Niewy- 
kluczone, że nie będzie mnie przez ca- 
ły tydzień, a może nawet przez dwa, je- 
żeli morskie powietrze dobrze mi zro- 
bi. Jak mnie złapać, wiecie, ale z głup- 
stwami dajcie spokój. Mogą czekać. 
Gdyby natomiast udało wam się dowie- 
dzieć czego o człowieku, który wczoraj 
jechał za nami autem, zawiadomcie 
mnie natychmiast. Te dwie zakazane 
mordy, co wartuja teraz na rogach na- 
szej ulicy, również pewno należą do tej 
samej paczki. 

Sierżant nie spojrzał ani na lewo, 
ani na prawo, lecz pokiwał melancholij 
nie głową i wyciągnał pod wiatr swój 
szpirzasty nos. 

— Pułkownik Roweliffa — szennał 


z władzami kolejowymi Rumunii wyje 
chała ze Lwowa na miejsce wypadku. 
| =. 
ledwie poruszając wargami. — Ken- 
sington, Courtfield Road. Ale najczę: 
Ściej bawi w Chesterhills, gdzie me 
willę. 

Murphy poruszył nieznacznie uszami 
i uszczęśliwił swego pomocnika pełnym 
uznania spojrzeniem. 

— żebyście wy tylko nie mieli takiej 
niemożliwie głupiej twarzy, Spang. Nie 
jesteście wcale takim durniem, ale swo- 
im zewnętrznym wyglądem kompromi- 
tujecie cały Scotland Yard. Mimo ta 
przedstawię was do awansu,  jeślt się 
nie wygłupicie zbytnio przytej pogma- 
twanej tygrysiej historii Już się dowie- 
cie, kiedy was będę potrzebował. Na o- 
broży Hambnla chyba się znacie. Wpra- 
wdzie przez pewien cząs nia ćwiczyliś- 
cie tego, ale tak długo wbijałem wam 
to do głowy, że chyba coś niecoś pamię- 
tacie. Zresztą macie przecież mój szyfr. 
— QOdwrócił się na siedzeniu, a głos je- 
go nabrał ciepłego ojcowakiego brzmie- 
nia. — Hanibal, przyjrzyj się jeszcze 
raz dokładnie panu Spangowi i podaj 
mu łapkę... 

(C d n) 


Nr. 
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KALIBAN GROZI. 


Wszystko nas dzieli: wierzenia, 1ra- 


Waniostłe słowa, którymi zasłaniają 


dycje kulturalne, ideały sprawiedliwo-| swój niecny proceder, narkotyzują ca- 


ści społr=znej, pojęcia o godności ludz- 
i o przeznaczeniu człowieka, Ca- 
ła nie do przebycia przepaść leży po- | liberalnych, 
między nami a bolszewizmem, tym nie- 
imperializmu 
mcaskiewskicgo z doktryną socjalistycz- 


kiej 


samowitym hbasłardem 
mą Markea. Stanowimy dwa odręhne 
światy i moglibyśmy spokojnie spozlą- 
dać na Moskowie dzisiejszą z drugiego 
brzegu, patrzeć na to ohłąkańcze wy 
nałurzenie człowieka i gwałt zadawa- 
wy jego podstawowym prawom na te 
regiony wszechwładzy Kalibana — zdy 
byśmy byli gdzieś nu innej planecie. 

Moglibyśmy czuć jedynie pogardę i 
wastrel i pozosłać w gritncie r2eczy du- 
lękimi i obojętnymi widzami, glyby 
Moskowia leżała nie o miedzę od na- 
szej Orein i gdyby Kaliban bol:ze- 


wiski nie był opętany pragnieniem u- 
kiapowienia swych praw na całym 
iwiecic. 


Spod osłon zakłamania, które olacza 
wszystko co się dzieje w Bolszewii i 
któremu zbyt pochopnie ulegamy w na 
dziej, że „wszystko jakoś to będzie“ — 
wyziera groźne niebezpiuczeńs'wo, wy- 
mierzone już nie w świat szeroki, ale 
w polską „wieś spokojną”. w mas, w ca- 
łość i istnienie naszej Ojczyzny. 

Oio wzdłuż granicy naszej w ciqgu 
5 lat ostatnich wyludniono przymusowo 
w Bolszewii pas terytorium szerokości 
tło 100 km., tworząc na nim 3 linie for- 
tyfikacji a charakterze sui generi: so- 
wieckich linii Maginot. Wybudowano 
bazy lotnicze w pogranicznych asach. 
hangary podziemne, stacje benzynowe 
1 szereg stacyj ubsługi techniezma-lo- 
niczej. 

Na Bialej Rusi i Ukrainie skoncen- 
irowano armię zaczepną, składającą 
się z mas kawalerii (na stepach). z 
wojsk lotniczych, oddziałów zmotory- 
zowamrch i brygad broni pancernej, 

Wzdłuż całej granicy polskiej w pa- 
sie azerokości do 400 km usunięto ż;- 
wioł polski, zmniejszając w samej ‘y? 
ko Mińszczyźnie i Żyłomierszczyźnie 
ilość Polaków z 650.000 da 100.000 w 
najlepszym dla nas wypadku. 

Równocześnie z tymi przygotowania- 
mj wojennymi trwa intensywne prze- 
nikanie bolszewizmu wewątrz Foleki. 


Akcja bolszewicka u as, według ofi- 
<jalnvch danych sowieckich, wygląda 
Polec w roku 


aùh, iż było w 
1950 ogółem — 
—64l. w r. 1934—już 1.003, a w roku 
1955 — liczba ta sięgnie z pewnością 
ponad 2000. Oio strasene erewewlo 
wzrastającego zasięgu na ziemiach na 
szych brudnych łap Kalibana. 

Aby uświadomić sobic całą plasty:« 
weh cyfr wystarezy zesiawić je z 
udnośnymi danymi, dotyczącymi stru j- 
ków w r. 1935 zaszłych w Anglii, Fran- 
cji i Belgii, tj. w krajach bardziej u- 
przemysłowionych niż Polska. ORuze 
vię wówczas, że łącznu liczba strajków 
we wszystkich tych państwach w rosu 
1935 — duje w eumie zaledwie ivle. co 
liczha strajków w jednej Polece, E; 
na liczba strajkujących we wszystkich 
tych krajach wynosić ma w przybliże 
niu tylko 75 proc. liczby strajkujących 
w Polsce. (Dane ie powtarzaniy za so 
wiecką publikacją oficjalną T. Nul- 
kowekiego pt. „Proletariat polski w o- 
gniu walk strajkowych”. Tow. wydaw 
nicze rob, zagranicznych ZSSR, Mo- 
skwa 1936). 


Oto jak wygląda przykładanie pło- 
nącej żagwi Kalibuna do naszej sirze- 


chy. 

Nie to mie jest wszystko, pominęłiś: 
my bowiem cały szereg tytułów do 2a 
sługi zdobytych przez mati. trudnią- 
E się w Polsce przemytem holszewic- 

1n1. 

Panowie, szermujący u nas piękny- 
mi slowami i tęezowymi jak bańki my- 
dlane hasłami, trudnią się gangeter- 
iwem, »ę szajka gentelmenów -wfamy- 
waczy, wkradających się pocichu przez 
tylue drzwi, handlujących spod poły 
Źrycym samoponem moskiewskim. 

W tej kompanii przemytalków i pa- 
thołków Kalibanowych mamy nauezy- 

ieli, intelektualistów, wolnomyślicieli, 

abożników. kongresuwych obrońców 
baliur, żczejów. litezaiów. 


łe zgraje naszych metysów kultural- 
nych, salon-demokratów, obłąkańców 
przysięgłych obrońców 
praw człowieka į wolmości, wszystkie 
te kury niedołężne i slepe. przykałe 
kołem kredowym do podłogi. 
Pogłowie A rozra- 
sia się z taką zadziwiającą szybkością, 
że w tej zgrai coraz trudniej jest «l 


Podoficer - żyd 


panii okazało się, że niemal cała flota 
hiszpańska stanęła po stronie czerwo- 
uego rządu. Ciekawe szczegóły tego 
kroku odkrył niedawno dziennik ma- 
drycki „El Śocialista", Oto 17 lipca rb. 
o godz. 22, baza morska w Kariagenie 
otrzymała proslamację gen. Franco. 
która winna być  zakomiwikowana 
wszystkim garnizonom, 

W proklamacji tej powiedziane by- 
lo, że armia hiszpańska chce się prze- 
ciwetawić czerwonym barbarzyńcom. 
by ocalić honor Hiszpanii. Proklama- 
cja gen. Franco nie dotarła jednak da 
tych, da których dotrzeć powinna, 

Oto żyd Balbas, który służył jako 
podoficer w radiotelegrafie, zamiast 
wykonać Swego dowóde; 


„Dziennik Polski“ omawiając prze- 
mówienie prez. Beneszn na temat „ 
mokracja i szkola“, wygłoszone wobec 
przedstawicieli związku niemieckich 
nauczycieli. pisze m. in.: 

„Wepomnianym zasidom demokr: 
vie odpowiadają szkoły czeskie w gmi- 
nach polskich na Śląsku Cieszyńskim 
Dzieci polskie, zaciągnięte do tej szko- 
ly, nie mogą zaznajamiać elę z kulturą 
własnego narodu, spotykają się zaraz 
n progu swego życia z uczuciem nieto 
lerancji i brakiem szacunku dla swei 
narodowości, Wąipić należy, czy nau- 
<zyciele ezkół czeskich w gminach mn 


skich pracują w myśl wskazań pana 


prezydenta, ponieważ przr pomocy 


różnić ludzi naprawdę ślepych i szalo- 
nych od ludzi udających obłęd; mety- 
sów pijanych od wytrawnych gang- 
sterów, udających zamrocienie i pod 
suwających truciznę, 

Panuje jeden wielki Bedlam, a tym- 
czasem za wschodnią ściana opamowa- 
ny ideą fixe Kaliban ryczy z uciechy 
i coraz gwałtowniej rzuca się z pochod 
nią w łapach w obłędnym tańcu pomię- 
dzy beczkami prochu. 

„Myśl Polska“ 


przyczynił się 


do przedłużenia okropnej wojny domowej 
Zaraz po wybuchu powstania w Grasz treść proklamacji rządowi 


„Judowemu*. 

W nocy zbuntowawszy załogę floty 
znajdującą się na Morzu Śródziemnym 
podburzył ją do opanowania okrętów 
Rzeczywiście czerwoni marynarze Wy- 
mordowali niemal wszystkich swoich 
dowódców. a ciała ich porzucali do 
morza. 

W ten sposóh przez zdradę jednega 
żyda, flota „opowiedziała“ się za czer- 
womymi. Konsekwencją tego czynu b; 
ło opóźnienie transporiu wojsk maro- 
kańskich, a potem przedłużająca się 
wojna domowa, Dziennik „El Sociali 
sla“ podając powyższy opis zdrady 
hiszpańskiego żyda Balboa, nazywa to 
heroizmem i poświęceniem bez granic. 


Starają się jak najlepiej 


naśladować wzory pruskie 


środków wcale nie demokratycznych. 
zapełniają szkoły czeskie polskimi 
dziećmi”, 

Ilustracją do ełów „Dziennika Pol- 
sklego™ jest następująca wiadomość: 
Ned sądem okr. w Mor. Ostrawi 
odbyla się rozprawa przeciwko Polako- 
wi Władysławowi Wałachowi z Ligoi- 
ki Kumeralnej na Śląsku Cieszyńskim, 
oskarżonemu o io, iż w okresie wpisów 
szkolnych wywiesił w miejscowej go- 
spodzie afisz z napisem: „Polskie 

dziecka do polskiej szkoły”. 

Walach udowodnił, że wspomniany 
afisz był urzędowo zatwierdzony, w0- 
bec czego sąd uwolnił go od winy. 


Regent Horhty w Rzymie 


Manifestacja przyjaźni włosk o-węgierskiej 


Do Rzymu przybył regent Węgier 


aneksji Abisynii i imperium rzym- 


udmiral Horthy, witany uroczyście na |exięgo. 


dworcu przez członków domu królew- 
skiego. Mussoliniego. członków rządu 
i ogromne rzesze publiczności. 

Rezentowi Horthy towarzyszy w po“ 
dróży małżonka, premier Daranyi i mi- 
nister spraw zagranicznych Kanya. 
Wizycie węgierskiej przypisywane 
jest wielkie znaczenie, 

W czasie swego pobytu w Rzyrme re- 
gent Horthy złoży również uroczystą 
deklarację uwania ze strony Węgier 


Przestępcy 


wśród nar.-socjalistów w Gdańsku 


W Gdańsku ostatnio wybuchł nowy 
skandal na tle obyczajowym. Policja 
gdańska aretztowała cały szereg zwo- 
lenników partii hitlerowskiej pod za- 
rzutem uprawiania homoseksualizmu. 

Duże wrażenie wywołało aresztowa- 


Tajemnicze przeloty 
NAD NORWEGIĄ NIE USITAJĄ 
Z Harstad donoszą o pokazaniu się 

w północnej Norwegii samolotów- 
widm. Liczni rybacy i wieśniacy zau 
ważyli onegdaj w aoty rusza jące 
się ma uiebie światło oraz słyszeli wa 
kot motoru, Prasa norweska donosi je 
dnocześnie. że w pobliżu wybrzeża nor 
weskiego zauważono jednostki sowiec- 
kiej marynarki wojennej. 


Regent Horthy będzie gościem wło- 
skiej pary królewskiej, Na jega cześć 
w Neapolu odbędzie się w obcenoś:i 
następcy tronu włoskiego wielka rewia 
włoskiej floty wojennej, mająca na 
celu uzmysłowienie potęgi 
imperium rzymskiego. 

W R Leb i) z Rzymu Ę 
zent Horthy przybędzie z wizytą ofi- 
cjalną do Wiednia. Wizyta ta posia- 
dać będzie charakter niezwykle uro 
czysty. 


obyczajowi 


nie znanego w Gdańsku właściciela 
drukami von Zelewskiego, którego 
szczególna przyjaźń z dziennikarzem 
hitlerowskim, Mariinem Damsem, -- 
współpracownikiem „Danziger Vorpo- 
sten", wywoływała zawsze wie'e hu- 
mentarzy. 

Urząd cenzury w Gdańsku zabroni! 
prasie gdańskiej podawania wiadomo- 
ści o tych aresztowaniach. Trzeba do- 
dać, że skandale obyczajowe tego ty- 
pu, jak obecnie w Gdańsku. purokroł- 
nie już zdarzały się wśród członków 
partii hitlerowskiej. Możliwe to jes 
wśród członków ruchu, który zerwał 
całkowicie z światopoglądem i obycza- 
jami katolickimi, opierajac sie na wła 
smym „noepogamzmie*. 


morskiej k; 


u CHOROBAMI 
U PRŁĘZIĘDIENIA 


AURO MIREGO 


Z DNIA a 


aiea 
TO MÓWI FILOSEMITA.. 


„Informowaliśmy naszych Czytelni" 
ków o przabiezu walki, jaką podjęli 
studenci Uniwersytetu Stefana Bato- 
rego w Wiloje o przeprowadzenie swe 
go żądania, by studenci żydzi mieli wy 
znaczone osobne miejsca w salach wy. 
kładowych. 

We wczorajszym numerze zamieście 
liśmy wiadomość o likwidacji gładów= 
ki około półtora tysiącu studentów, na 
skulek przyrzeczenia rektora Umiwer- 
Syłetu, że nie będzie się sprzeciwiał 
odsepurowuniu się Polaków od żydów. 

Jak dalece sytuacja była 
świadczy najlepiej, że w 
dentom, którzy od szeregu dni zamknę- 
li cię w domu akademickim, pośpieszy* 
ło społeczeństwo wileńskie, że interwe= 
niowali osobiście wszyscy byli rekto- 
rzy, gen. Żeligowski, a nawet arcybi- 
skup Jałbrzykowski. 

Charekterystyczną jest rzeczą, ża 
przyznający się otwaiie do filosemi- 
tyzmu Szymański, b. marszałok 
Senaiu zajął stanowisko przychylne 
dla żądań studentów. Oto w jaki spo- 
sób je uzasadnia: 

nŻydzi nie chcą zrozumiać, że miemzkając w 
Palace, stanowią jednak diasporę, tj. że są òd- 
rębnym elementem ra.owym i duzh?yym, a 
którym współżycie moze ułożyć się tylk na 
tle wzajemnego pororumiania, z jednej zheny 
zaniechanie agresywności, a z drugiej — to- 
lerancja. 

Tupet i narzucanie swej woli polskiemu :po= 
łeczeństwu, od którego olrzymało wię prawna 
równouprawnienie, może dać tylka ujemny dla 
żydów rezultat, który oby mię nie zakończył 
zmianą prawnego ich stanowiska przy pierw= 
szej reformie Konstytucji, ponieważ przy chro- 
nicznym wrogim stosunku do Polaków mogą 
być potrakiowani jako cudzoziemcy. 

Zwracam mię do żydów x tym ontrzeżeniem 
jako Tilosemila, ponieważ określenie la odpo- 
wiada memu nastrojowi psychicznemu, w gige 
bokim przekonaniu, że nie stwarzanie trudno- 
ści we współżyciu na ziemi polskiej będzie za- 
równo dla nich, jak i dla nas Polaków poży= 
teczniejsze. 

Agresywność żydów na wszystkich polach 
daje się bardzo silnie we znaki Polakom, nie- 
stety wciąż napotykałem się na nieastępli- 
wość czy to w polityce, czy to w aprawach spo 
łacznych a nawet w stosunku osobistym wake 
tek czego kmiążka „Sprawa żydowaka" Studa 
nickiego nie przedstawia mi się w świetle an- 
tynemickiego pamfletu, za jaki ją uwnżają ły- 
dzi, ale realnym sprawozdaniem. 

Studenci żydzi Uniwersytetu wileńukiego 
zrobiliby odruch bardzo pożyteczny dla nich ł 
wszystkich studentów, zgłaszając deklaracją 
lo władz uniwersyteckich wyrażającą zg 
na oddzielne siedzenie na ławkach. Było by to 
wyjście korzystne dla obu stron, bo łagodzi- 
loby waśnie i kośczyłohy incydent, który przaa 
przeciąganie spowoduje tylko rozgoryczenie i 
niekorzystne dla żydów do nich zniechęcenie. 
Przecież rektor nie moze wydać zarządzenia 
wykraczające poza ramy, obyczajów akademic- 
kich i nie dające się wtlśczyć prawnie w ramy 
konstytucyjne", 


Grupa iudowa 
JUż ZORGANIZOWANA 


Agencja „Echo* podaje wiadomość 
ze źródeł dobrze poinformowanych, iż 
grupa t. zw. ludowa, która wejdzie w 
kład obozu płk. Koca, jest już całko- 
wicie przygorowana i wszystkie szoze- 
góły są uzgodnione. Jako datę wystą* 
pienia tej grupy na zewnątrz podaje 
się obecnie połowę grudnia. 


Nic więcej 
JUŻ MU NIE POZOSTAŁO * 
Sekretarz generalny Ligi Narodów 
Avenol otrzymał list od neguca z proś- 
bą o powiadomienie wszystkich człon- 
ków Ligi Narodów o ogłoszonym przez 
niego proteście przeciwko uznaniu 
przez Austrię i Węgre ossarsiwa wio- 


„KURIER ZACHODNI" śrcda 25 Fistopada 1236 roku. 


po znajomośc 


REPORTAŻ SZKOLNY 


ale po sprawiedliwej cenie oferujemy 


prawdziwy miód „CKRAKOWIANKA” 


w beczkach po 50 kg a zł 230 
w puszkach po 10 kg a zł 2.40 
w łaskach po "4 kg —zł 1— 


GBI 


Jak rodzice współpracują ze szkołą 


— Proszę pani o zupę — mósi maly 
dziewięriolswi chłopiec, siawiając na 
bufecie pustą miseczkę. 

— To już przecież trzecia wiska bę* 
dzie — mówi z uśmiechem pani Opie- 
kunha ubrana w długi biały fariuch. 
Nalewa (hloveu zupy, drngu zaś opic- 
kuaka podaje mu kawałek chleba. 

Jhłopięc uslunił się i zasiadł do sto- 
łu pomalowasego na biało, przy któe 
rym już siedzi około pół setki dzieci. 

Jakaś dziewczynka chowa nieruszo- 
wy wawalek chleba do teczki. 

SZKOŁA DOŻYWIA DZIECI 

Dlaczego chleha nie jesz w szko- 
le? — pyte pani opiekunka. 

— Zaniosę to mojemu  brąciszkowi, 
kłóry do sztoły nie chodzi. Mama m 
lak każe. Ja się i tak najem, bo zawsze 
proszę o gęstą zupę. 

Przy bufecie pracują trzy opiekunki, 
Jedna prowadzi listę obecności, dwie 
podaja dzieciom zupę i chleb, Dodat- 
kowa poimywaczka zmywa «tale bez 
przerwy w gorącej wadzie, 

— Obiady dla kole przynoszą nam 
gotowe z 36 pułku — informuje mnie 
opiekunka. Jest io duża wygoda. bo 
inne szkoły same muszą gotować obia- 
dy, co jest wysuce uciążliwe. W kuch- 
mi codzień dyżurują trey panie z Opi 
ki szkolnej. Dożywiamy codziennie o- 
koła 150 dzieci. 

— Jak eni zpajdujc czas na tę pra- 
tę społeczną, wykonywaną w godziuach 
abiadowych ? 

— Musimy pomóc czkole, musimy 
nauczycielstwn ułatwić pracę. Przeby- 
wamy często w szkole i dobrze znamy 
warunki pracy nauczyciela. Są one nie- 
zwykle ciężkie. Dlaiego ież my. rodzi- 
ce, pocziwamy się do obowiązku po- 
majgania szkole. 

ZMECHANIZOWANA SZKOŁA 

— ja przebywam w szkole tylko raz 
w tygodniu — wtrąca druga opiekun- 
ka, ale nieraz dziwię się, jak nauczyciel 
może wytrzymać w takich warunkach 
Szkoła ma 8 sal i liczy 1000 dzieci. Od 
rana do godziny 6 wieczór stale wre tu 
praca; jedne dzieci wychodzą, a do a- 
peones klasy wchodzi nowy oddział 

zieci przybywające tłoczą się w ko- 
rytarzu koło szatni, bo muszą czekać aż 
wychodzące opróżnią wieszaki w szat. 
mi, I tak od rana du wieczora. 

Mamy opiekunki, które pilnują po- 
rządku przy szatni i gdy Obozie 
uczy jedną klasę, ustawiają już drugą. 
wprowadza ją ją sa salę. aiczycielka 

ająo pod opieką wychowawczą dwa 
oddziały, ledwo jeden oddział sprowa- 
dzi do szatni, musi już zaczynać lek- 
cję z drugim. y mauczyciel po 
przepisanej liczbie godzin chciał prze- 
trzymać swój ział na dodatkową 
godzinę, celem wałatwienia jakichś 
spraw. np. wychowawczych, nie może 
łego uczynić, bo za drzwiami czekają 
nowe oddziały, Wieczorem tlasy nie 
można przetrzymać, bo o godzinie 6zó- 
stej przychodzą uczniowie szkoły wie- 
szornej dokształcające. którzy pracu- 
ją do godziny 21.30. W tych warun- 
kach opieka szkolna nie ma czasem 
miejsca na odbycie posiedzenia, Taza 
szkoła - maszyna jest straszliwie de- 
nerwująca. Jak nauczyciele mogą w 
takich warunkach pracować przez wie- 
le lat, nie mogę sobie tego wyobrarić! 
— opowiada jedna z opiekunek. 

SEKCJA ODZIEŻOWA 

W posoju lekarskim, chwilowo przez 
Jekarzu niezajętym, pracują dwie o- 

jekunki z sckcji odzieżowej. Matki 

lemonstru ją wygląd zewnętrzny swych 
dzieci, pokazują polatane ubranka, i 
opisują swą biedę, płaczą, proszą o pal- 
10, o sukie „kę, o buciki. 

— Musiiwy — informuje mnie prze- 
woduiczącu sekcji odzieżowej — być w 
przydzielaniu i ostrożne. 


Same słowa matek nam nie wystarcza- 
ja. Opiekunki odwiedzają domy pe- 
tenićw, informują się u nauczycieli, 
którzy najlepiej znają stan material- 
ny rodziców uczniów, gdyż często je 
odwiedzają. 

I tak nieraz padniemy ofiarą podstę- 
pu. Były wypadki, że matka, bardzo za 
pobiegliwa niewiasta, na święta Boże- 
go Narodzenia zdołała wyprosić jedn 
cześnie trzy pallia dla swego syna: 
jedna z Opieki szkolnej, drugie Miej 
ekiej Stacji opieki społecznej, trzecie z 
towarzystwa „Caritas“. 


KOLONIE LETNIE 


— Wiele pracy mają opiekunaj przy 
kwalifisowaniu dzieci na kolonie let- 
nie — dodaje kierownik -zkały. Opie- 
ka ma pieniędzy nie wiele, może jasłać 
na kolonie 20—30 dzieci, a kandyda- 
tów zgłosi się 150. Jak iu z tej liczby 
wybrać kandydatów najbardziej po- 
irzebujących pomocy? 

POMOCE NAUKOWE 


— Panie opiekunki poniagają 2dm 
przy kąpaniu dzieci, gdyż nasze sied- 
miolatka nawet się ubrać same nie po- 
trafią, a dziewczynki po kąpieli trze- 
ba później uczesać. 

— No i dopilnować dzieci, żeby się 
dokładnie wykąpały — dodaje z u- 
śmiechem jedna z opiekunek, bo dzieci 
potrafią :tuć pod prysznicem pół godzi- 
ny, a wychodzą z kąpieli z brudnymi 
piętami i kolanami. 

— Gdy klasa idzie na wycieczkę — 
ciągnie dalej kierownik szkoły — opie- 
«unki roziaczają nad dziećmi opiekę. 
edyż nauczycie] nie może dopilnować 


zromady, liczącej 60 dzieci. Dużą po- 
moc okazuje nam Opieką przy organi- 
zowaniu zabaw uczniowskich i uroczy- 
stości. 

Ostatnio, gdy Państwo przestało da- 
wać szkołom pomoce naukowe, Opieka 
przejęła na siebie ten obowiązek. 
5kromne mamy fundusze, bo ze ekła- 
ek rodzicielskich pochodzące, ale za- 
wsze nieco się uzbiera i można coś za- 
upiec. 

RODZICE ł NAUCZYCIEL 

— Dużą pomoc okazuje nam Rada 
Szkolna wtrąca główny opiekun 
szkoły. — Onu centralizuje nasze po- 
czynania i instruuje CR" Organi- 
zuje ogólno miejskie zbiórki, z irtó- 
rych Tadi przydziela szkołom. 
Dzięki Radzie Szkolnej praca Opiek 
Szkolnych przyjęła pewien jednolity 
charakter. staje się bardziej celową. 

Prace nasze uzgadniamy z kierow- 
niciwem szkoły i rauczycielstwem, Je- 
steśmy powołani do tego, by nieść po- 
moc szkole i nauczycielowi. Pomocy tej 
szkola ezczetólnie dziś potrzebuje. 
I dlatego milo nam jest, gdy my — ro- 
dzice — opiekunowie — możemy choć 
w części ulżyć w pracy nauczycielowi. 
któremu powierzono obowiązek kształ- 
cenia i wychowania naszych FRF 


e e 

Czy zwiedziłeś już WYSTAWĘ 

spółdzielczości spożywców „SPOŁEM* 
Sosnowiec, ul. Zytnia 10, 


6677 Dom Społeczny. 


| Otwarta od 10-ej do 20-ej bez przerwy. 
5 ma Wa! | 7 © = TEEEER— SZA WRZĄCA ND 


KRONIKA 


KALENDARZYK 


Dziś Katarzyny 


2 =æļ| Jutro Piotra, Konrada 
Wschód słońca 7 m. 12 
Sroda Zachód „ 15 m. 49. 


Kina w Sosnowcu grają dziś 
ZAGŁĘMIE Toni z Wiednia. 
PALACE: Tajna Brygada. 
——o00— 


Robotnicy Franka-Włosk. 
NA RZECZ BEZROBOTNYCH 


Dzięki zrozuniieniu robotników i wy 
datnej pomocy dyrekcji _ Franko-Wło- 
skiego '[-wa Górniczego w Dąbrowie, 
odbyło się w dniu 20 bm. zebranie ro- 
botników w sprawie zadeklarowania 
bezpłatnej dniówki na rzecz pomocy zi- 
mowej bezrobotnym. 

Na zebranie stawili się wszyscy ro- 
botnicy i jednogłośnie wyrazili zgodę 
swą i 21 bm. wyznaczona zmiana sta- 
wiła się w pełnym komplecie nawet z 
nadwyżką 21 osób. Wydobycie w dniu 
tym wyniosło o fl tonnę więcej niż 
normalnie. 

— 000 

X „FIRMA“ NA SATURNIE. Stara- 
niem miejskiego komitetu pomocy zi- 
mowej w Czeladzi artyści teatru miej- 
skiego w Sosnowcu odegrają dn. 26 bm. 
tj. jutro, w sali klubu urzędników na 
Saturnie dowcipna komedię Hemara pt. 
„Firma“. Dochód przeznaczony zosta- 
nie na kupno odzieży dla najuboższych 
dzieci szkolnych. Komitet zwraca się z 
apelem do miejscowego społeczeństwa 
o poparcie imprezy. Poczatek o godz. 
20.30. 


ZAGŁĘB 


Teatr Miejski w Sosnowcu 


iá, dnia 25 bm. Teatr Miejski z Sosnowca 
Klubu Warszawskie- 
go świetną komedię M. Hemara p.t. „FIRMA“ 
z udziałem p. Jana Boneckiego, artysty i re- 
żysera Teatrów: Narodowego i Polskiego w 
Warszawie. Dochód przeznaczony na pomoc 
zimową dla bezrobotnych. 

Jutro, dnia 25 bm. Teatr Micjski z Sosnow- 
cm gra na Saturnie w zali Klubu, świetną ko- 
medię M. Hemara pt. „FIRMA“ z udziałem 
p. Jana Boneckiego, artysty i reżystrm Tan 
trów: Narodowego i Polskiego w Warszawie. 


DZIA WSZYSTKIE DZIECI IDA 
DO TEATRU 


Duii, dnia 23 bm. o godz. 16 po poł. w Tea- 
trze Miejskim „Szklana Góra". Dziś święto 
dzieci. Dził zabawa nad zabawami. Dziś praw 


dziwn uczta dla naszych milusińskich. Dziś 
występ ulubionego Teatru Ortyma. Dziś 
wszystkie dzieci idą do teatru. 


Povzstałe bilety do nabycia w kasie teatru. 
—<c0do— 


Obchád w Dąbrowie 

KU CZCI KS. PIOTRA SKARGI 

W nadchodzącą niedzielę w Dąbro- 
wie urządzony zostanie obchód ku czci 
ks. Piotra Skargi z racji 400-j roczni- 
cy śmierci. 

Po mszy św. szkolnej odbędzie się 
w kinie „Ara“ poranek dla młodzieży. 
O godz. 11 odprawiona zostanie uro- 
czysta suma z kazaniem, wieczorem 
zaś o godz. 18 w Resursie odbędzie się 
„Wieczór Skargowski". Referat wygło- 
si znakomity znawca epoki Skargow- 
skiej prof. dr. Balieki z Krakowa. 


—0— . 
X  NOWENNA DO ŚW. BARBARY. 
Codziennie przez 9 dni, począwszy od 
czwartku 26 bm. tj. od jutra w kościele 
parafialnym w Dąbrowie o godz. 6 rana 
po prymarii przed ołtarzem św. Barba- 
ty odprawiana będzie na intancie gór- 
ników kopalń zęwsjua do św. Rarbarv. 


Kurs szybownictwa 
W DĄBROWIE 

Obwód Miejski LOPP. w Dąbrowie 
Górniczej zawiadamia swych członków, 
że od dnia 25 do dnia 28 bm. rb. włąca 
nie odbędzie się w Będzinie w sali gim- 
nazjum Zgromadzenia Kupców przy ul. 
Sienkiewicza, krótki teoretyczny kurs 
szybownictwa. 

Wykłady codziennie od godz. 17 da 
20. Wstęp bezpłatny. 

Wykładać będzie w formie bardzo 
przystępnej prelegent Okręgu woje 
wódzkiego LOPP. w Kielcach. 

Ze względu na bardzo ciekawą treść 
i wielkie znaczenie szybownictwa dla 
obrony państwa Obwód miejski zachę- 
ca swych członków do skorzystania z 
interesujących wykładów i jak najlicz 
niejsze uczęszczanie na powyższy kurs. 


DREWNIANE 
PONIKLOWANE 
NIKLOWE 

MACHE.Ć 


PLATEROWANE 
PONIKLOWANE 
DREWNIANE ( 


"łac STEFAN RLIMASZEWSKI 


SOSNOWIEC WARSZAWSKAŚ T:1.6790 


Popularne odczyty 
HIGIENICZNE 

Dążąc do podniesienia stanu zdrowot 
nego wśród ludności i doceniając zna- 
czenie propagandy, sekcja higieny dzie- 
cka polskiego Towarzystwa higieniczne- 
go organizuje popularne pogadanki, któ 
re systematycznie odbywać się będą w 
dzielnicy Pogoń, Konstantynów i Śro- 
dula, tj. w dzielnicach, które obejmuje 
zasięgiem pracy uruchomiona przez 
wspomnianą sekcję przy ul. Chemicz- 
nej 12, Stacja opieki nad matką i dziec 
kiem. 

Pierwsza pogadanka odbędzie się dn. 
26 bm. o godz. 15.45 w sali odczytowej 
przy Zakładach przemysłowych C. G. 
Schön ul. Chemiczna 12 dla robotnie 
wspomnianych zakładów. Wstęp jed- 
nak dozwolony dla wszystkich bez- 
płatny. 

O maczeniu i roli Stacji opieki nad 
matką i dzieckiem mówić hędzie dr 
Molicki M. 

Dnia 28 bm. o godz. 18.30 w lokalu 
szkoły powszechnej nr. 7 przy ul. Żyt- 
niej pogadankę na temat: „Zasady oda 


żywiania niemowląt wygłosi dr. M. 
Molicki. 
—0— 
Q kolonie zamorskie 
DLA POLSKI 


W ub. piątek w sali ochronki przy 
hucie „Milowice“ odbyło się pod prze 
wodnietwem p. Stefana Flaka liczne ze- 
branie członków miejscowego oddziału 
L. M. i K. wraz z członkami Związku 
strzeleckiego oddział huta „Milowice“ 
na którym odczyt na temat: „Kolonie 
źródłem dobrobytu szerokich mas“ — 
wygłosił p. Stanisław Eski, prezes L. 
M. i K. oddziału Milowice. 

Po zapoznaniu się z wywodami pre- 
legenta, zebrani w zrozumieniu konie- 
czności posiadania przez Polskę właś: 
nych kolonii zamorskich i solidaryzu 
jąc się z akcją Ligi morskiej i kolonial 
nej jednogłośnie uchwalili odpowiednią 
rezolucję 

OBCHóD „DNI KOLONIALNYCH" 

NĄ PIASKACH 


Oddział LMK. na Piaskach zorgani- 
zował akademię z okazji „Dni Kolonial 
nych“ w dn. 28 bm. w sali Tow. gimn. 
„Sokół“, Przy licznie zebranej publicz- 
ności z przedstawicielami Towarzyst- 
wa kopalń węgla „Czeladź“ zagaił aka- 
demię prezes oddziału LMK. p. inż. Jan 
Korsak, po czym p. inż. Stanisław Dy- 
mecki wygłosił referat n. t. „Potrzebą 
pęj SEO kolonii zamorskich dla Pol- 

1, 

Na zakończenie zebrani uchwalili re- 
zolucję, w której solidaryzują się cal- 
kowicie z posunięciami naszych władz 
państwowych na terenia międzynarodo- 
wym, odnośnie uzyskania przez Polske 
własnych kolonii. 
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Przeciw skróceniu czasu pracy w przemyśle 


1 „KURIER ZACHODNI” 


Środa 25 listopada 1936 roku. 


wypowiedziało się Stowarzyszenie Techników w Sosnowcu 


Kwestia zmniejszenia czasu pracy, a 
w szczególe — zastosowania 6 godz:n- 
nego dnia pracy w przemyśle, :wła- 
Szcza — w gómiciwie węglowym pol- 
Skim, poruszona ustatnio przez zawo- 

owe organizacje robotnicze, posiądą 
tak doniosłe znaczenie dla życia gospo 
darczego Po's** że byłoby wielkim nie- 
dopatrzeniem, jeśliby w tej sprawie 
Nie zabrały glosu organizacje tech- 
Viezne. stowarzyczenia i związki inży- 
nierów i techników, które również re* 
Prezentują świat pracy, żywo zainte- 
Tesowany w losach i rozwoju polsvicza 
Przemysłu. 

Wychodzą: z tego założenia. Stowa- 
rzyszenie techników w Sowowcu pod- 
dało poruszoną kwestię szerszemu o* 
mówieniu na walnym zebraniu z udzia- 
łem osób zaproszonych z poza swego 
koła i w wyniku powstałej dyskusji 
oświadcza, co aastępuje: 

Zmniejszenie czasi: pracy w polskim 
przemyśle w ogółe, a w górnictwie w 
szczególności, nie może być zastoso- 


wane obecnie ze względów następn- 
jących: 
1) że żadne z państw, konkurujących z 


Polską, nie wprowadziło u siehie zmniejszo- 
nego czasu pracy w cym slopniu, jak tego 
żądają u nas zawodowe organizacje robot- 
nicze; 

2) że wprowadzenie „skróconego czasu 
pracy — w ogóle — musiałoby „zwłaszcza 
w górnictwie — wobec wysokiego udziału 
robocizny w kosztach własnych — wywołać 
znaczna podrożenie produkcji; 

3) że nie tylko nie zmniejszyloby panują- 
cego obecnie bezrokocia, lecz, przeciwnie, 
powiększyłaby je z powodu nieuniknionego 
zmniejszenia produkeji ze względu na po- 
drażenie jej kosztów í konieczności podnie- 
mienia cen, pociągających za sobą ponowne 
rozwarcie nożyc i ograniczenie spożycia 

4) że wyniki wprowadzy-cgo we Francji 
40-10 godzinnego tygodnia pracy wykazują 
dobitnie, na jak wielkie komplikacje i zamęt 
gospodarczy mogłaby się 'azić Polska 
nrzez naruszenie pews j istniejącej obecnie 
równowagi; 

5) że skutki tego z mierzenia gospodar- 
czego ugodzilyby przeć ) wszystkim w war- 
siwy pracownicze i moglyby zachwiać ata- 
łość naszego pieniądza. 


Tr ma am ze em me = oa ao 
RADIOODBIORNIKI 


PHILIPSA NA RATY 
OPTOFOT Sosnowiec, 3-Maja 


tel. 61994. 6510 
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Pociąg popularny 
DO ZAKOPANEGO 


Liga popierania turystyki, Delegatu- 
ra Katowice, organizuje na niedzielę, 
dnia 29 bm. wycieczkę pociągiem popu- 
larnym z Katowic do Zakopanego. Ce- 
na przejazdu tam i z powrotem zł. 8.50. 

Pociąg złożony z wagonów pullmano- 
wskich wyruszy z Katowic dnia 28 bm. 
0 godz. 16,06 — Zakopane przyjazd o 
godz. 2158. Powrót z Zakopanego dnia 
29 bm. o godz. 18 — Katowice przyjazd 
godz, 28.21. 

Dla uczestników pociągu popularnego 
przygotowano noclegi w cenie od 1.40 
do 6 zł. Przy przejeździe kolejką lino- 
wa na Kasprowy Wierch uczestnicy ko- 
Tzystają ze zniżek od 33 do 50 proc. 

Dla dojeżdżających do Katowic sto- 
Sowane będą zniżki dojazdowe tam i z 
powrotem w wysokości 50 proc. opłat 
normalnych. 

Zgłoszenia przyjmują i informacji 
udzielają PBP Orbis Katowice, Cho- 
rzów miasto, Sosnowiec i Będzin, Wa- 
gons Lits Cook Katowice, oraz koleja- 
wa kasa biletowa okienko nr. 1 w hali 


T-szej, 
—00— 

X STOSOWANIE  25-ZŁOTOWYCH 
OPŁAT PRZY PASZPORTACH ZBIO- 
ROWYCH. Ministerstwo spraw wewn. 
Wydało wyjaśnienie o stosowaniu opłat 
ulgowych przy wystawianiu zbiorowych 
Paszportów zagranicznych dla wycie- 
czek. Opłata 25-złotowa dla każdego u- 
Lzestnika wycieczki dotyczy również 
wyjazdów drogą morską, o ile wyciecz- 
ka obliczona jest na kilka tygodni. 


Że waględów powyższych — Stowa- 
rzyszeaie techników w Sosnowcu, po- 


czuwają: się do pełnej znajomości po 
UZO NSĘO EARAWDIEW) 
pracy i do odpowiedzialności 


przyszłość, by nie było powiedziane 


krócenia czasu 
wobec 
państwa, narodu i społeczeństwa oraz 


że techn:k polski najbliżej z tym zwa- 
gadnieniem obeznany, nie zajął we 
właściwym czasie ściśle określonego 
wwowiska, oświadcza cię zupełnie sta- 
nowczo przeciwko zastosowaniu obec- 
pie w przemyśle polskim skróconeg" 
czasu pracy. 


Restauracja „SAW 


Telefony: 


STALE NA SKLADZIE 
zawsze świeży kawior astrachański; 
żywe ryby i bakłażany. 


OY”— nawie, 3 Maja b. 


627,35 i 619.01 


DZIŚ 
SPECJALNOŚĆ KUCHNI: 
Zupa pejzanka 
Kołduny litewskie na bulionie 
Ogon wałowy wósosie maderowym 
Gęś po-staropolsku 
Sztufada z makaronem. 
czerwony, 


ziarnisty, prasowany i 


(zerwonokrzyski rok jubileuszowy w Czeladzi 


Werbunek członków 


Qi lut dziaięcju, czyli od pierwszej 
chwili swega znłożeria Polski Czer- 
wony Krzyż w Czeladzi pracuje nic- 
przerwanie dla społeczeństwa, staru- 
jąc się wyczauwuć jego największe bo- 
lączki, aby według swej możności, w 
ym właśni: hierunku spieszyć z wla 
żuiwą pomocą. Czy to chodzi o bez- 
dc mach; czy o chorych, czy o dzieci 
zagrożone gruźlicą, czy na koniec o 
bezrobotnych Polski Czerwony 
Krzyż w Czeladzi spieszy zawsze z 


mocą. 
W zdj dobie przewlekającego 
się przesilenia gospodarczego i paważ- 
nych międzynarodowych powikłań po- 
lityczcych Polski Czerwony Krzyż w 
Czeladzi postawił sobie za zadanie co- 
raz więcej rozszerzać swą pracę, aby 
społeczeństwu pomagać coraz bardziej 
i skuteczniej, a na odzew największe- 
go nieszczęścia ludzkości — wojny — 
'anąć do apelu dla potrzeb społeczeń- 
stwa i państwa. Jednak Polski Czerwo- 


ny Krzyż w Czeladzi do spełnienia tych 
zadań ma za mało członków i środków 
finansowych. Aby temu zaradzić PCK 
na Jubileuszowym walnym zgromadze- 
niu w do. 7 bm. uchwalił swoimi cz;- 
nami i ciągłą praca stosunkowo małej 
ilości członów, skupionych dotych- 
'zas pod swym sztandarem, sięgnąć w 
jak najszersze warstwy społeczeństwa 
i pobudzić do życia i czynu niespożytą 
jeszcze encrgię uaszych obywateli. 

Werbunek więc nowych członków, m 
myśl powziętej uchwaiy, został ezero- 
ko przez wszystkich, a w szczególne 
ści przez członków - jubilatów rozpo- 
częty, Da an wynik niewątpliwie pozy- 
tywny i wzmoże zaufanie szerszego 
społeczeństwa do tej wyróżnionej w 
Państwie organizacji o charakterze 
wyższej użyteczności publicznej, jaką 
jest Polski Czerwony Krzyż. gdy 
stwierdzić będzie mógł każdy, z tytułu 
uprawnień członka tej organizacji, że 
pracujemy wszyscy wspólnie dla wapól 
nego dobra. 


POMOC 


ZIMOWA 


bezrobotnym w Niwce 


W tych dniach odbyło aig w Niwce 
zebranie przedstawicieli organizacyj, 
instytucyj społecznych, przemysłu i 
handlu oraz właście:eli nieruchomości 
w sprawie zorganizowania na terenie 
aminy aukcji zimowej pomocy dla bes- 
rcbatnych. 

Po wgaieniu zebrania przez wójta 
p. Fr. Trzmieła. zabrał głos ks. dziekan 
Gola, kióry omówił ważność i konicez- 
u0*ć zbiorowej akcji całego społeczeń- 
«lwa przyjścia . pomocą hezrobotnym. 

Zebrani wybrali następnie gminny 
komitet pomocy zimowej bezrobotnym 
do którego weszli pp.: wójt ke 
Trzmiel — przewodniszący. ks. dzie- 
kan Gola — wiceprzewodmiczący, P. 
Fusiarski. J. Kułak, Szcz. Stuła, inż. J. 
Jakubowski, St. Zyszko, 1. Budniak, J. 
Migdał i soltys J. Śpytkowski. 

Przy deklarowanin dobrowolnych »- 


fiar zapoczątkowanych przez ks. dzic* 
sana Golę, uchwalono następujące 
wnioski: opofersowanie na rzecz bezro- 
boinych wszelkich imprez w wysoko- 
ści 10%/6 od czysiego zysku, oraz przy- 
wrólenia odrabiania za akcję doraźną 
przez tych «o mogą odrobić, wyłącza- 
jąc starców, cherlawych i niedołęż- 
nych, uby pomoc dla bezrobotnych n:e 
stanowiła jalmużny, Oba wnioski jed 
noglośnie uchwalon 

Żaznaczyć należy iż urzędnicy i ro- 
botnicy miejscowych kopalń od ezere- 
gu lat placą dobrowolnie składki na 
utrzymanie kuchni dla bezrobotnych, 
w której są wydawane codziennie obia 
dy. zaś pracownicy spółdzielni „Spo- 
lem“ samorzujcie opodatkowali się w 
wysokości 1% poborów, poczynając 
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Porzuciła dziecko 


W Sądzie okręgowym w Sosnowcu toczyła 


się rozprawa przeciwko służącej, Leakadii 


Marzec z Sosnowca, oskarżonej o porruceniz 


swego dziecka. 


larcówna porzuciła dzlecka przed szpitałam | nia, z zi 


na Peklnie. 


Z SALI SĄDOWE 


od 1.XI b.r. 


swój postępek 


przyznała, thimacząe 


ny ale 
| amożnością znalczienia pracy. 


Sąd biorąc pod uwagę okoliczności lagodzą- 
ce, skazał Marcównę na 6 miesięcy więzic- 
eniem wykonania kary na okres 


8 lat. 


Na rozprawia oskarżona ze skruchą do wi- 


Porżnęli nożami parobczaka 


Przed rokiem w Pryczowle (pow. Będziński) 
rczegrula się krwawa bójka, której 
padi purobczak, Waclaw Musiał. 

Kedy przechodtił on wieczorem przez w 


został napadniety urzez Jans : [adeqsza, bra- 


ofiarą 


krajany nożami, 
kurację do szpitala. 


<uialności karnej. a w czoraj atanel 


cl Kurzyńskich oraz Mariana Siudę i tak po- 
że muajanc ga odwieść na 


Sprawców pobicia pociągnięto do odpowie- 
eni nrzed 


Sądem okręgowym w Sosnowcu. 
Na rozprawie oskarżeni do winy 
znali, nie umieli oni jednak powiedz 
skłoniło do parżnięcia nożami Musiała. 
Sąd skazał każdego z nich na rok więzienia, 


(o). 
Walki do okien | 
USZCZELNIACZE GUMOWE = 
zabezpieczające przed zimnem 
Sklad Materjałów Aptectnych Í 
Z. JACKOWSKI 


najtaniej poleca 
Garu. 3-ga Maja 6. 
L. 68-267 6160 


. Skutki 
AUTOMATYZACJI TELEFONÓW. 


Podobno automatyzacja telefonów 
najbardziej dotknęła kupców żydow- 
skich na ulicy Modrzejowskiej w Sos- 
nowcu. Poprzednio jeden aparat zain- 
stalowany w jakiejś jadłodajni obsługi- 
wał kilkunastu lub kilkudziesięciu kup- 
ców żydowskich, którzy wpłacali drob- 
ne kwoty za korzystanie na różne cele 
żydowskie. 

Obecnie trzeba... płacić tyłe, ile istot 
nie rozmowa kosztuje. „Dobra kombi- 
nacja” przed automatyzsją telefonów 
dzisiaj stałą się nieaktualną. 


X SKRADZIONE SUENA. Policja, pru 
wadząc dochodzenia w związku z kra- 
dzieżą sukna ze składu Rapaporta w 
Będzinie, dokonaną dn. 9 lipca br. za- 
trzymała obecnie mieszkankę Będzina 
Ilelenę Zawartko (Sielecka 73) u któ- 
rej znaleziono podczas rewizji kilkana- 
ście metrów sukna, pochi go z 
Kradzieży. Zatrzymaną przekazano da 
dyspozycji władz sądowych. 


PROGRAM RADIOWY 


KONCERT CHÓRU UKRAIŃSKIEGO 

Dymitr Kotko jest jednym z najbardziej u- 
talentowanych dyrygentów ukraińakich or 
znanym kompożyłorem pieśni ludowych uk 
ińskich. „Specjalne metody dyscypliny i ćw 
czeń chóralnych stworzyły z tego chóru ja 
gdyby potężne organy ludzkie, które rwą tec! 
nika i mistrzowskim wykonaniem pieśni wy- 
wierają niezapomniane wrażenia na słuchacza. 
Pierwszy chór Kotki, który powstał w obozie 
jeńców wojennych, 'zdobył podczas uwega 
tournee szturmem największe ceny europej 
skie. Obecny, nowy chór Kotki, bodaj czy nia 
czwarty z rzędu odbył niedawno triumfalną 
podróż po Małopolace 1 Wołyniu. W wykona- 
niu tego chóru ukraińska pieśń ludowa odala- 
nla cały zwój urok, nastrój i słodycz. 

Polakie Radio zaznajomi swych słuchaczy z 
pleśniami ukraińskimi w wykonaniu chóru 
Kotki w dn. 25 bm. t.j. w środę o godz. 17.15. 

„POTRÓJNY ŚLAD* 

Najbliższą premiery _ ekspezymentalnego 
Teatru Wyobraźni (25 bm. o godz. 22.30) bę: 
dzie oryginalne słuchowisko Elżbiety Szem- 
plińskiej-Sobolewskiej p.t. „Potrójny śladu. W 
dialogu pełnym finezji maluje autorka walkę 
dwóch kobiet o uczucie mężczyzny. Słucho 
ska nie ma żadnej akcji; nic się tutaj zasad 
czo nic dzieja, a jednak rozgrywa się w sło. 
wach wałka pelna napięcia i dramatyczności, 
Tego rodzaju ujęcie słuchowiska jest wybitnie 
radiowe. Zawiera elementy niemożliwe do rca. 
lizowania, ani na acenie, ani w powieści. De 
ut Elżbiety Szemplińskiej zapowiada się w 
vadio bardzo ciekawie. 

ŚRODA 25 LISTOPADA 

4.00 Pieśń poranna. 6.08 „Zabawa ludowa“ 
płyty). 6.83 Gimnastyka. 0 Muzyka (ply= 
ty). 7.25 Wiadomości bieżące. 7.90 Muzyka po- 
ranna w wyk. sou Audysje 
die szkół. 11.30 kól (dla dzieci 


„Baj”, 11.67 Sygnał czasu, hejnał. 12,03 Kwur- 
tet Zygmunta Śchatza. 140 „O buraninic 
pogadanka. 13.00 Koncert życzeń (plyty). [7.11 
Muzyka lekki i taneczna (płyty). 15.58 W 
domości giełdowe. 16,00 Wiadomości 

cze. [5,15 Koncert reklamowy. 13.35 

turalne Śląska. 15.40 Muzyka tanecz 
ty). 16.10 „Gdy wielcy ludzie byli mali”: 
ły Mozart“ słuchowisko dla dzieci starszych. 
16.40 „Jesień w pieśni* w wyk. Ireny Cywiii- 
skicj—sopran. 17.00 „o pracy dla źolnierzy 
zwolnionych z wojska% odczyt. 17.15 Koncert 
chóru ukraiński: 17.50 „Miesiąc Polaków“ 
felieton. 18.00 Pogadanka mkiualna. 13.10 Wia 
domości sportowe. 18.20 Reportaż z zebrania 
rodzicielskiego. 9.95 Nasze tańce (rłyty). 
18.50 „O zarządzaniu gospodarztwam" poxa. 
danka. 19.00 Opowiadanie z książki Arkadcgi 
Fiedlera pt. „Kanada pachnie żywicą”. 19.26 
Recital śpiewaczy Franci Morni—sopran kolo- 
raturowy. 19.40 „Śląsk — kraj kontrastów! 
19.50 „ZAGŁĘBIE DĄBROWSKIE 


felieton. 
MA GŁOS..- 20.35 „Chwila Biura studiów". 
20.65 Popadanka aktualna. 21.00 „Opowieść 


o Chopinie”, 21.45 Louis Spohr: Oktet E-dur 
op. 82. Wykonawcy: Stanisław Tawronzewiea 
— skrzypce, Mieczysław Szaleaki — I altówka, 
Józef Sobierajski — II aktówka, Zofia Adamt 
ska—wiolonczela, Wincenty liwińzki—kon- 
trabas, Tsafil Rudnicki — klarnet, Józaf Czar. 
- I waltornia, Henryk Rsewnicki — II 
waltornia. 22.20 Eksperymentalny taatr wy- 
OD nremiora słuchowiska pt. „Glar 
z p 


. 
| 


„KURJEK ZACHODNI” śrceda 25 listopada 130 108m. A 0. s a 0 mP O listopadu 13b Iraku. 


foz— 
II LAMPY RADIOWE--GŁOSNIKI | 
ZYRANDOLŁE i 
PODUSZKI ELEKTRYCZNE 


! „ALERTADO - (ŁATRÓŃ | 


Sosnowiec, Targowa 15-a. 
i Tel. 615-39. 

Aparaty radiowe demonstrujemy 
na telefoniczne wezwanie. 


Swięty Mikołaj 
W NUWYM SIELCU 

W dniu 6 grudnia Katolickie Stow. 
kobiet parafii Nowy Sielec urządza w 
lokalu własnym przy ul. Chemicznej 12 
o godz. 3.80 pp. zabawę św. Mikołaja. 

Ponieważ w parafii dużo jest bied- 
nych dzieci, a którym także serduszka 
biją na widok sklepu z zabawkami, — 
przeto Stowarzyszenie zwraca się z u- 
przejmą prośbą do miejscowej młodzie 
ży i starszych dzieci o łaskawe zaofia- 
rowanie swych może już niepotrzeb- 
nych zabawek dla biedaków. 

Ofiarodawcy proszeni są o łaskawe 
składanie swych darów na plebanię w 
Nowym Siełcu przy ul. Dworskiej 1. 

W CZELADZI 

Święty Mikołaj dla dzieci Kół mło- 
dzieży POK. w Czeladzi zapowiada: na 
niedziełę, dnia 6 grudnia o godz. 14 w 
sali Klubu urzędników Towarzystwa 
„Satura“ wesołą zabawę, urozmaiconą 
występami grupo'wymi dzieci, zakończo- 
ną podarkiem, a wieczorem dla star- 
szych urządza konkurs zespołów arty- 
stów podwórzonych. 

Zespoły rejestruje każdodziennie ko- 
menda PCK (gmach zarządu miejskie- 
go, w Czeladzi, pokój nr. 1). Trzy naj- 
lepsze zespoły zostana wyróżnione na- 
grodami zł. 20, 15, 10. 

—oaolio - 
s : 
Podkarpacki raid 
KOLEJOWO - NARCIARSKI 

Poraz szósty urządza Towarzystwo 
Krzewienia Narciarstwa przy poparciu 
Ministerstwa komunikacji i Łigi Popie- 
rania Turystyki swój piękny tradycyj- 
ny raid wzdłuż Karpat polskich. 

Raid taki, to jedyne w swoim rodza- 
ju przeżycie. Uczestnicy raidu przez 
dziesięć dni pozostają mieszkańcami ru 
chomego hotelu-pensjonatu. na kołach. 
Mieszkają w wagonach drugiej klasy 
specjalnie „adoptowanych“ do spania, 
otrzymują wyżywienie w wagonie resta 
uracyjnym, do dyspozycji mają salę 
dancingową, oraz specjalny wagon ką- 
pielowy. 

Pociąg kolejówo narciarski, będący 
specjalnością polską (inicjatywa obec- 
nie naśladowana przez inne państwa) 
przewozi w ciągu nocy uczestników ra- 
idu z jednej miejscowości do drugiej 
i pozostaje jeden lub dwa dni w wybit- 
nych ośrodkach narciarskich. 

Tego roku odbędą się dwa raidy. — 
Raid pierwszy przeznaczony dla osób, 
które mają czas wolny tylko w okresie 
świąt Bożego Narodzenia, trwać będzie 
od dnia 23 grudnia 1986 r. do 2 stycz- 
nia 1987 r. Raid ten ma nieco odmienną 
trasę, Odjazd dn. 28 grudnia z Krako- 
wa, 24 i 25 grudnia pobyt w Krynicy, 
26, 27, 28 i 29 pobyt z Zakopanem, w 
dn. 30 w Wiśle, dn. 31 grudnia przy- 
xl do Krakowa na Sylwestra. Raid 
ończy się pobytem w Warszawie w 
dn. 1 i 2 stycznia 1987 r. 

Raid drugi w czasie od 11 do 2Ł lu- 
tego 1937 r. przebiega trasę specjalnie 
przez narciarzy ulubioną. Odjazd z Kra 
kowa 11 lutego: 12 i 12 lutego pobyt w 
Worochcie; 14 lutego Sławsko; 15 i 16 
Pica; i, 18 i 19 „Zakopane; 20 — 


w rachubę podróż, wyżywienie i mo: 
ność pobytu w środowiskach narciar- 
skich, jest wyjątkowo tanie. 

Wpisy na raidy przyjmuje Towarzy- 
stwo Krzewienia Narciarstwa, Kraków 
ul. Piłsudskiego 13, jak również Biura 
Podróży „Orbis“ i „Wagons Lits Cook“ 

—— oe 
Ponowne aresztowanie 
WŁAŚCICIELA HOTELU 
„WARSZAWSKIEGO“ 

Przed kilku miesiącami, jak o tym 
w swoim czasie donosiliśmy, aresztowa- 


miach restauracji „Savoy“ w Sosnowcu 
wieczór towarzyski na rzecz pomocy 
niezamożnym uczniom gimnazjum. Im- 
preza urozmaicona będzie licznymi nie- 
zpodziankami. Początek o godz. 8 wie- 
czorem. Osoby, które nie otrzymały je- 
SZCZO zaproszeń, proszone Są O ZWTACA- 
nie się po nie do kancelarii gimnazjum. 


X ARESZTOWANIE AKUSZERKI 0O- 
Pda) aresztowano akuszerkę Kroko- 
wą z Sosnowca, stojąca pod zarzutem 
dokonywania niedozwolonych zabiegów. 


X ZGON OFIARY WYPADKU. W 
Szpitalu w Dabrowie zmarł wskutek 
odniesionych obrażeń podczas pracy w 
kopalni, robotnik Świerczyna ze Strze- 
mieszyc. 


ny był właściciel hotelu „Warszaw kie- 
go“ w Sosnowcu Izaak Erlich pad za- 
rzutem tolerowania nierządu w hotelu 
Erlicha. Po kiłkudniowym pobycie w 
areszcie wypuszczono go wówczas na 
wolność za kaucją. 

W tych dniach przeciwko Tzrlichowi 
|: się odbyć w Sadzie okręgowym 
rozprawa, która została jednak odroczo- 
na na inny termin. 

Ostatnio, na wniosek prokuratora, 
Sąd zmienił środek zapobiegawczy wo- 
bec Erlicha, przebywającego na wolno- 
ści za kaucją i nakazał osadzić go w 
areszcie. 

—z3— 
X WIECZÓR TOWARZYSKI. Koło o- 
pieki przy gimnazjum im. Staszica u- 
rządza w sobotę dn. 28 bm. w  podzie- 


NA FZLACH ETERU 


Opera Glucka „Orfeusz” 


Krzysztof Willibald Gluck — to ed- 
ua z uajporężniejszych postaci w dz'e- 
jach opery obok Monteverdiego 1 Wa- 
gnera — największy jej reformator. 


massiego. 
Treść opery: Prastary mit o Orfou- 
szu, który muzyką swą całą przyrodę 
umiał opanować, siaje się poprzez 
Rówieśnik Mozarta tworzy Gluck no-| wieki tematem utworów literackich 
wy na owe czasy (druga połowa i3]scenicznych. operowych i opere:ko- 
wieku) rodzaj opery, w którym nie mu-| wyc 
zyka, lecz dramat wysuwa się na plan Libretto Calzabigiego do muzysi 
pierwszy. Gluck występuje przeciw roz-| Glucka przedstawia Orfeusza na zro- 
anoszonemu wówczas przeładowaniu|bie żony Eurydyki. EA RR ho- 
kosi imi i różnego rodzaju elesta- {gów o przywrócenie mu małżonki, Ro- 
mi muzycznymi, a żąda prawdziwo”c! |gowie zezwalają mu zejść da podzie'u! 
wyrazu. PITIA do opery azla- f Tartaru i śpiewem swym  małżynkę 
chetną, poważną linię melodyjną, dra- | stamtąd wywabić, ale jeden warunek 
matycziią prawdę, Iruziemiy palua. Re-|musi Orfeusz spełnić nic wolno su 
forma Glucka wywołała w Paryżu isi- pojrzeć na Kurydykę. Orfeusz schod z: 


ną, muzyczną wojnę domową. Całe |do podziemi i zwalcza śpiewem swym 
społeczeństwo paryskie, nie mówiąc | vszelkie przeszkady. a pomny przestra 
już a muzykach podz się na dwa | gi, każe małżonce za sobą kroczyć. niu 


spoglądając na nią. Eurydyka aharży 
się ca obojętność jego, a zdy pada z 
wyczerpania i błaga o jedno chocby 
spojrzenie - Orleu=z us iępuje. Wow- 
czas SARZE się groźba i Eurydysa 
umiera. Bóg Amor lituje się jednak 
nad miłością małżonków i nrzywraća 
życie Eurydyce po raz drugi, Hymn na 
ześć hoga miłości kończy opere. 


„boży: obóz zwolenników Glucka | o 
bóz zwolenników jego rywala — Wło- 
cha Pucziniego. Ostateczne zwycię- 
stwo przypadło w udziale Glurkowi. 
Jedną z pierwszych uper, wbrow adzi- 
jących nową reformę był „Orfejsz', 
którą nadaje Polskie Radio" z piyt dn 
25 hm. u godz. 19,20, w wykonaniu ze- 
spalu opery paryskiej pad dvr. Ihr 


ŻYCIE 


E GOSPODARCZE 


Na giełdach u nas i zagranicą 


Na światowych giełdacu papierów warto- bienia słabsze. Notowano (pierwsza cy- 


(ra z 18 bm, druga z 20 bm.): akcje: Bank 

laki 111.00—1)'.50, Warszawskie Towurzj 
stwa fabryk cukru 30.00—30.00, a 
Towarzystwo (an'yk węgla 16.00—15.75, Lil 
pop 14.75—14.50, Norblin 63.50—65.00, Ostro- 
wiec 29.50—29.00, Starachowice 35.76 —%5.30; 
aapiery procentowe: 8 proc. premiowa pożytz- 
ka inwestycyjna I emiaji 66.00—65.50, II emi- 
sji 65.50—65.00, 4 proc. pożyczka dolarowa 
16.75—47.50, 5 prac. pożyczka konwersyjna 
18.00—50.50, 6 proc. dolarowa 69.00, 3 proc. 
onwerzyjna pożyczka kolejowa 52.00—51,75, 
11 pół proc. Listy zastawne ziemskie 48.25— 
18.75, 5 proc. listy zastawne m. Warszawy z 
1938 r. 65.00—64253, 7 proc. pożyczka stabi- 
llrocyjna (drobne odcinki) 479.00—474.00. 


ściowych panowała początkowo tendencja mo* 
nu przy ubrotach ożywionych. Pod koniec ty- 
godnia dało się jednak zauważyć na niektó- 
rych rynkach osłabienie, przy równoczesnym 
apadku obrotów. Przyczyną tego były coraz 
aporczywiej krążące pogłoski o możliwości 
interwencji kilku mocarstw w hiszpańskiej 
wojnie domowej. 

Na giełdzie nowojorskiej przeważał nastrój 
mocny- Z papierów polskich podniosła zię 5 
proc. pożyczka stabilizacyjna, zniżkowała na- 
tomiast lekko 8 proc. pożyczka Dillona, zaś 
wszystkie inne pożyczki osiągnęły zwyżkę 
kursów. W dniu 19 bm. natowano (w rzwia- 
sach cyfry z 13 bm): 
58.00 (68.12,50), 


8 proc. poż. Dillona 
7 proc. poż. ztabiHzacyjna 
7450 (73.60), 6 proc. poż, dolarowa 57.50 
(56.00), 5 proc. poź. m. Warszawy 50.00 

19.00), 7 proc. poż. Śląska 50.60 (49.00). 

Również na giełdzie londyńskiej obroty by 
ly znaczne. Brytyjskie papiery państwowe u 
legly początkowo pewnemu oalabianiu, a to 

kutek nies d-apego wyłcżenia do sub- 
skrypcji nowej angielskiej wewnętrznej po- 
życzki w wysokości 100 milionów funtów azter 
lingów. 

Na giełdzie paryskiej zaznaczyła się w po- 
czątkach tygodnia tendencje mocna przy obro- 
tach większych. Środek tygodnia przyniósł je- 
dnakże cgólne osłabienie nastrojów giełdo 
wych wywołany samobójstwem min. Salengro 
i obawami przed ewentualnymi komplikacja- 
mi wewnętrzno - politycznymi. Do zmiany na- 
strojów gieldowych przyczyniło się także do 
pewnego stopnia ogłoszenie cyfr bilansu han- 
dlowego Francji za okres 9 miesięcy rb., bi- 
lans ten bowiem wskazuje, że salda ujemre 
wzrosło w porównaniu z okresem 9 miesięcy 
r. ub. o bardzo wysoką sumę 3.1 miliarda fr 

Obroty ua warszawskiej giełdzie utrzymały 
się w tygodniu ubiegłym mniej więcej w gra- 
nicach poprzedni:ga okresu sprawozdawczego 
Kursy skcyj wykazały nieznaczne tylko w. 
kania. papiery procentowe mialy przeważnie 


MET = ra a —0 
Czy posiadasz iuż 
własny telefon? 

Poczta inatalcje telefan 


BEZPŁATNIE 
xe UMER PEED C 


Aresztowanie włamywacza 
IDĄCEGO NA WYPRAWĘ 


W ub. poniedziałek o północy patrol 
policyjny, przechodząc ulicą Kościuszki 
w Dąbrowie, natknął się na znanego 
złodzieja - włamywacza Kazimierza Be- 
dnarczyka z Dąbrowy. 

Na widok policjantów włamywacz 
rzucił się do ucieczki, jednakże 
dopędzony i ujęty. 

Przy zatrzymanym znaleziono łom i 
inne zarzędzia złodziejskie, co wskazy- 
wało na to, że szedł na wyprawę zło- 
dziejską, w której przeszkodziła mu je- 
dnak polieja. 

Zatrzymanego włamywacza przekaza 
no do dyspozycji władz sadowych. 


5481 


został 
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NA EKRANIE 
„Zagłębie” 


„Toni z Wiednia* 


Film zdrowy, dobry, niebanalny, je- 
den z czołowych obrazów produkcji 
muustriackiej. Frapująca akcja rozgry 
wa się w Wiedniu na tle malowniczych 
wiecznym śniegiem pokrytych wierz- 
chołków Alp, a urozmaica ja wiele pię: 
knych melodii i sporo scen humory: 
stycznych. 

„Toni z Wiednia“ to film o wzrusza- 
jących przeżyciach chłopca-sieroty, 82u 
kającego w sercah ludzkich uczucia 
matczynego, film bez gangsterów, strze 
Janiny, wampów, przepojony prawdzi: 
wym artyzmem i świetną muzyką, oraz 
piosenkami, wykonanymi po mistrzow: 
sku przez słynny chór „Wiener Sangen 
knaben“. 

Jest to nowy triumf znanego reży- 
sera Max'a Neufelda, realizatora pa- 
miętnej „Csibi“. 

Ze względu na wysokie walory arty- 
styczne, przepiękną treść i znakomitą 
zrę, film ten ma zapewnione powodze: 
nie. Warto, żeby go obejrzała młodzież 
szkolna, bowiem znajduja się w tym 
filmie momenty wychowawcze mogące 
być porównanymi jedynie z cudowną 
książką Amicisa „Serce“, 

W nadprogramie: Uroczystość wrę: 
czenia buławy marszałkowskiej gen. 
Śmigłemu-Rydzowi. 


KRO NILA ZAWIERCIA 


Prez. Sreiadr aiki 
PRZECHODZI DO 
CZĘSTOCHOWY? 

Od dłuższego czasu w Zawierciu lun- 

sowana jest pogłoska, jakoby prezydent 

miasta p. Szczodrowski miał objąć po- 
dobne stanowisko w Częstochowie. 

Jak się okazuje, pogłoska ta nie jest 

pozbawiona cech prawdziwości, bowiem 

p. Szczodrowski jest najpoważniejszym 

kandydatem na stanowisko prezyden- 

ta Częstochowy. 

Rozstrzygnięcie nastąpi na jutrzej: 

szym posiedzeniu Rady miejskiej w 

Częstochowie, na którym dokonany zo- 

stanie wybór prezydenta. 

— 0o 


„Dni kolonialne“ 
W ZAWIERCIU 

Z inicjatywy kała Ligi morskiej i ko- 
lonialnej przy szkole handlowei Stowa- 
rzyszenia kupców polskich w Zawierciu 
w ub. sobotę w sali szkoły odbyła się 
uroczysta akademia z racji „Dni Kolo- 
nialnych*. Na akademię przybyli: pre- 
zes Stow. kupców polskich p. Br. Za- 
wadzki, prezes powiatowego obwodu L. 
M. i K. komisarz Łaski, grono nauczy- 
cielskie szkoły handlowej z dyr. Chrza 
nowskim, wraz z młodzieżą, delegacje 
szkół średnich oraz rodzice. 

Akademię zagaił prof. Kwarciak, o- 
piekun kola szkolnego LMK. który na 
wstępie wezwał zebranych úv Uczcze- 
nia pamięci zmarłego tragicznie śp. gen 
Qrlicz-Dreszera jednominutowym mil. 
czeniem, po czym wygłosił ciekawy re- 
ferat na temat kolonii dla Polski. Pc 
referacie odbyły się popisy młodzieży 
szkolnej, deklamacje, śpiewy. Uwagę 
zwracała efektowna dekoracja sali, © 
raz pomysłowe transparenty na placu 
szkolnym. 


W ub. sobotę odbyło się ogólne ze- 
branie członków Koła Z. R. z okazji 
„Dni Kołonialnych", organizowanych 
przez LMK. 

Odczyt na temat sprawy kolonialnej 
wygłosił prof. K. Bodowski. Prelegeni 
w dłuższym przemówieniu przedstawił 
naturalny przyrost ludności, w Polsce, 
brak: źródeł surowcowych i odpowied- 
nich rynków zbytu. Po odczycie odbyła 
się dyskusja, która stwierdziła niezło- 
mną wolẹ w dążeniach do posiadania 
kolonii. 


— 0 

X KURS STRAŻACKI. W ub. niedzie- 
lę odbyło się zakończenie siedmiodnio- 
wego kursu strażackiego II stopnia, dla 
oficerów i podoficerów w Lgocie. Wy- 
kładowca kurzu był starszy instruktor 
p. E. Wochtman. Na kurs ten zapisale 
się 29 osoby. Ukończyła go zaś 13 osób. 
U tnikom z ukończenia kursu wyda- 
no świadectwa. 


== KORTER ZACIN NSZ M TGyada TYS roro. ? 
= == w lh EE PÓZ 
Konka OLKUSZA W Śmierci j 
nama m rota Smierci 
On ak = : : + 
3 nie mieszczą Się w sercu 
Dni kolonialne Śmierć człowieka jest procesem bar-| ków dożylnych strychninv, naparsini 
W OLRUSKIM dzo skomphkonuni m, na który składa adrenaliny. pituitryuy, przywróci! 


Z okazji „Dni Kolonialnych* odbyła 
Się w dniu 23 bm. w Bali posiedzeń Ma- 
gistratu m. Olkusza zebranie członków 
1 sympatyków Ligi morskiej i kolonial- 
nej, na którym prezes miejscowego ob- 
wodu dr. J. Łapiński wygłosił ciekawy 
odczyt na temat — „Znaczenie posia- 
danig własnych kolonii dla Polski", 

W Sławkowie odbyło się również w 
dniu 22 bm. zebranie członków Koła 
LMK. pod przewodnictwem sekt. obwo- 
du p. Kleczki, poświęcone zagadnie- 
niom kolonialnym. Przemówienie okoli- 
cznościowe wygłosił mgr. Józef Kotuła 
ze Sławkowa. 


się kolejne zamierarie poszczególnych 
tkanek. Proces zamierania, trwający 
różnie długo, zaczyna się najczęściej 
od ustania czynności serca i oddycha- 
nia, skutkiem czego tkaoki organizmu 
acą. możność zaopatrywania się w tlen 
ki odżywcze 

Mimo to wielu lekarzy jest zdania, że 
śmierć nie wkracza do organizmu 
przez serce. W wielu bowiem wypad- 
kach, mimo stwierdzonej z wszelką pe- 
wnością śmierci człowieka, serce wy- 
kazuje przez dłuższy, względnie krót- 
szy okres czasu prawidłową działal- 
ność. Stąd wśród Bedac? zrodziło się 
powiedzenie, że „wrota śmierci nie mie 
szcza się w cercu” i skłoniło ich do 
żmudnych poszukiwań. mających za 
cel malczienie tych wrót, okrytych, 
jak wiele zjawisk w przyrodzie. mro- 
kiem tajemnicy. 


zmarłej akcję serca i oddychanie oraz 
ruchy ciała. 

Bardziej przekonywującym przykla 
dem jest przypadek dr. Henlego, któ- 
ry jako lekarz sądowy był obecny m 
r. 1880 przy wykonaniu wyroku śmier- 
<i przez ścięcie. Dr. Henle obserwow: 
u :kazanego ruchy serca przez 15 mi 
nut od chwili wykonania wyroku. 
Wprosł niewiarygodnie wygląda wypa 
dek. opisany przez Francuza dr. Ri. 
chelot. Opisał oo w prasie fachowej 
przypadek utrzymywania się skurczów 
serca w zwłok ach kobiety ściętej na gi- 
lotynie jeszcze w 24 godziny po egze- 
kucji. 

Spostrzeżenia te dowodzą niezbicie, 
że mimo rzeczywistej śmierci człowi 
ka. spowodowanej np. ścięciem głowy, 
serce może przez pewien czas kurczyć 
się rytmicznie, na dowód, że ogarnia- 
jąca ludzki organizm śmierć wniknęła 
lo niego inną drogą. Co innego, gdy 
toś posiada dwa serca... Ale takie cu- 
riosum obzerwowali lekarze u człowie- 
ka żywego t1lka w jednym wypadku, a 
lo u ciejakiego p. Lipperta, należące- 
go do słynnego zespołu cyrku Barnu- 
ma. Lippert posiada] dwa serca, jedno 
w lewej połowie klatki piersiowej, a 
drugie w prawej. Gdy umierał, naj- 


—go— 
X STRAŻ OGNIOWA DLA BEZRO- 
BOTNYCH. Straż ogniowa w Ogro- 
dzieńcu na specjalnym zebraniu, odby- 
tym onegdaj pod przewodnictwem pre- 
żesa dyr. Zygi — postanowiła wziąć 
czynny udział w pracach miejscowego 
Komitetu pomocy zimowej  bezrobot- 
nym, deklarując na ten cel 80 zł. ze 
składek członkowskich. 


X Z ŻYCIA „HEJNAŁU*. Onegdaj od 
było się w Olkuszu zebranie zarządu 
Tow. śpiewaczego „Hejnał* pod prze- 
wodnietwem dyr. J. Kardaszewskiego, 
EJ ORM JOE ARE pierw przestało u niego bić lewe serce, 
ramówkwystępówszewnetrznych SEE a dopiero w piętnaście dni później zer- 
żącym sezonie i spraw  organizacyj- Une 

nych. 

X POŻAR. We wsi Dłużec wybuchł w 
nocy z 23 na 24 pożar w zagrodzie Tar- 
nawki Wawrzyńca. Pastwą ognia padł 


nie daly jeszcze rezultatów. Tymcza- 
sem na potwierdzenie zdania, że „wro- 
ła śmierci mieszczą się w seru“ dy 
sponuje medycyna szereciem niezwy- 
kle interesujących przykładów. M. m, 
przed kilkunastu laty udało się dr. 
Armslrcogowi ożywić 38-letnią kobie- 


wiającego metalowy krzyż na marmu- 
rowym postumencie. 


` f: SKANDALICZNA GOSPODARKA 
Epa aan enir a r ZC s z w KKO. w ŚWIĘTOCHŁOWICACH 

C 7 Ę j Władze sądowe przeprowadzają rewi« 
X NAGŁY ZGON. We wsi Bebło, gm. a À p Aai h € 
Cianowice zmarł nagle 65-letni gospo- A zję ksiąg handlowych w Komunalnej 


Kasie Oszczędności w Świętochłowicach 
Do władz nadzorczych wpływały ostat- 
nie liczne do! enia w sprawie gospo- 
darki w tej kasie. Dyrekcja KKO. do- 
puściła się całego szeregu nieformalno- 


darz Norakowski Jan. Oględziny lekar- 
skie wykazały, iż Norakowski zmarł 
naturalną śmiercią. 


f Ab, ści przy udzielaniu pożyczek wysoko pa 
O F I A R Y f; | $ stawionym osobom, które oczywiście 
NA KOMITET OBRONY NARODOWEI ę nie spłaceły rat pożyczkowych. Zarząd 


ZER 5 kasy nie zabezpieczył w tych wszyst- 
składka od p. inż B. Makowskiego — zł. 60, R | d S A: f 

skladki od penaji pracowników firmy Macie- i * kich sprawach należycie interesów K. 
jowaki i Makowski za 6 miesięcy (od lipca do K. O. Straty z tego powodu wynoszą 


grudnia r.b. w wysok. 1*/ miesięcznie) — około 4 milionów złotych. 
zł 158.10, razem zł. 218.10. 
HEINE MEDINA CORAZ CZĘŚCIEJ 
obszarze województwa tarnopolskiego 
zarotowano 6 wypadków choroby Hei- 
iK x W zwiększonej ilości wystąpiła w 
DLA LEKKOATLETÓW : ię J ystąpiia 
Jak już donostliśmy, Komitet PW i WF w tym województwie czerwonka. W jed- 
wę zi cazonych lekkoatletów z cale A n on 7 <A E 
ARGE a ad 22060. Skromna codzienna welniana auki. +- płaszczu modne rękawy. Potrzeba 4.50 m ma- |" 7 poe renier ewiEh 
ka z materiału wozełkowatego z modnymi teriału 130 cm szer. NA NIC ZDAŁA SIĘ 


PEN WYSTĘPUJE U NAS 
S | 
RZ P o R La ne Medina. Jeden z nich miał przebieg 
Sosnowcu, zaangażował na okres trzech ty- nym tygodnit zgłoszono 36 wypadków 
AE ODDARE GO) kawami poszerzającymi ramiona- Bardzo 5 22061. Bardzo elegancka suknia z weby) WSPANIABA KOMBINACJAĆ 


Władze sanitarne informują, że na 
ZIMOWA ZAPRAWA =: śmiertelny. 
godni trenera Cejzika, który prowadzi zap tej (EN przy czym w 14 wypad- 
przyczym pierwsza ja odbyła się w ub. so- 


bote. Następna lekcja Jutro w sali szkoły Jada biały pikowy wykładany kołni ngora w kolarze miodu z nałożcnymi kiesze- . í 

powaz, a przy ul. Mościckiego: dla pań ZW wata i dwóch trójkątów. Potrzeba: dużymi guzikami z odpowiednią klam- W maju 1983 r. na poczcie w Rydur- 
od godz. 18 do 18.30; dla panów od 19.80 do 21. | 2,10 m materiału 180 em CH xE . Potrzeba: 2.20 m materiału 130] towach w pow. rybnickim zaginęła w 
i 3 etykanej wełny, z | cm szer. 1 R. j ner 

T NIEWAINIONTAMECE male Sukienka wm Jest toż koizystng dla | 22000 Bardzo elegancki strój jesienno-zi, | tajemniczy sposób paczka z kwotą 30 


= PE i. M = Mo" r EB 
= Pa 
Pomoc bezzobotuym 

to nie jafmużna 


BOKSERSKI j i ; my Dosze- | mowy tworay suknia z czarnego sukna; bluz- į tysięcy złotych. Podejrzenie padło wów 
Przerwany w dniu 7 hm. mecz bokserski pehs Pe eaa EEH a ci. | kę sia Emi) koloru ika i zielo- | czas na listonosza Stanisława Janoię, 
Pol. KS Sosnowięc — Makabi (Sosnowiec) o | Potrzeba: 2.75 m materiału 130 cm. szer. nego. Obok umieszczony żakiet cbramowany | który paczkę tę przewoził na kolej, Na 
mistrzostwo kl. B śl. OZB zweryfikowany jako |" 22003. Ta skromna zuknia z lila wełny two- |futrem, tworzy z suknią wdzięczną całość. Po- REESE WIERA EJ A 
walcavar dla Pol. KS 16:0 został unieważniony | rzy z obok umieszczonym  żakietem bardze | trzeba’ 329 m. materiału 130 em. ster. SETA AR Jamleżnaj SW wd 
i będzie powtórzony dn. 2 stycznia 1987 r. | elegancki komplet. Przy sukni, tak jak i przy SS Sad SEn AET 4 
do 4 lat. W ub. tygodniu br. Janota po- 
LE POLSKI wrócił z więzienia, przy czym zaszedł 
fakt zgoła nieoczekiwany. Otóż Janota 
po powrocie z więzienia zgłosił się na 
NAJWYŻSZE ODZNACZENIE le Matki Boskiej Ostrobramskiej na | postemnku P.P. w Rydułtowach i zło- 
DLA P. PREZYDENTA R. P. Łyczakowie, jako uroczyste vom, d żył tam rewelacyjne zanari Zeznał 
mt R. P. przyjął w dniu| Nadto uchwalono przyznać krzyż „Sc jon mianowicie, że skradł kwotę 30.000 
PEE ENER Zamku a norwes- | ktorowi Bema“ tj. odeinkowi frontu |zł. i pieniądze te dał na przechowania 
kiego w Warszawie Christiana Ditleff'a | Obrony Lwowa w okolicy Bema, w dzie! | żonie z tem, że po odsiedzeniu kary na- 
w towarzystwie dyrektora protokułu nicy gródeckiej. będzie omei i rozpocznie spokojny ży- 
dyplomatycznego Romera. W czasie au-| POMNIK KU CZCI POLICJANTA e pienia S Ee SĄ 
reaa DT ARNE Aria E Na polach jednej z wiosek w pobliżu | licja aresztowała Janotową oraz jed 
orderu świętego Olafa, najwyższa od- | Częstochowy przy szosie prowadzącej |dwóch przyjaciół. Po przeprowadzeniu 
znaczenie norweskie nadane Peny Pre |99 tego miasta postawiony został pom- |wstępnych dochodzeń Janotową zatrzy- 
zydentowi R.P. przez króla Norwegi! nik ufundowany przez policję pow. czę- mano w areszcie, a jej towarzyszy 
Haakona Siódmego. stochowskiego i miasta Częstochowy. zwolniono. 

Pomnik stanął w tym miejscu gdzie 

KRZYŻ OBRONY ŁWOWA w dniu 3 października ub. roku zginął 

JAKO „VOTUM* od kuli bandyty st. posterunkowy śp. 

W niedzielę na dorocznym : Wł. Krzyżanowski. 
dzeniu członków Kapituly Krzy: W ub. niedzielę odbyła się uroczy- 


== RREAN KE MURENE ZA si? ny Lwowa uchwalono zk ob ść poświęcenia nomnika przedsta- to e r 
— Dzakuja By iesieńmy zadowciem. sli Lwowa w. Dowowźnienionni koście- nakaz sumienia. 


„KDRIER 


TO I owo 
Impresje radiowe 
Epokę, w której żyjemy, możnu by 


nazwać najbardziej romantyczną Ze- 
pok — ucieleśniona historię z tysiąca 
i jednej nocy: akhetnicznych prubó- 
wek z eliksirem życia, latających dy- 
wanów, ikarowych skrzyde: del. wypraw 
na Ultima Thule! Zdobywamy prze- 
strzeń i czas. A nazwą to krowiki tak 
po prostu: czasy aeroplanu, telegrafu, 
telelonu i radia. Chapeau bas w kie- 
runku trzech pierwszych wynalazków. 
ule jednakże wykładnikiem z zorganizo- 
wanego marzenia obecnej chwili jest 
i zostanie radio. 

Bezsprzecznie, że na takie die 
ium, zawodowy radiotechnik pokiwa 
głową i przetłumaczy wszystko na am- 
plitudy, okresy, kilocykle, interferen- 
«je, supermodulacje itd. itd. 

Ale nie o to chodzi! 

Nie wszyscy radiosłuchacze są radio- 
technikami i radości słuchania nie psu- 
je im oschły krytycyzm i zimna wni- 
sliwość speca. Kondensaiar — jest dro- 
gą wyprowadzającą w świat cztowieka 
"męczonego i spragnionego oddechu. 


Nawet w zastosowaniu praktycznym 

— odbiomik radiowy oczyszęza atmo- 
EX naszego domu, zmieniając z nie- 
słychaną łatwością rzevzy przykre na 
przyjemne, nastroje nudne na cieka- 
we, a smutek na uśmiech, 

Nudna wizyta. Pokój zamarł w bez- 
ruchu konwcncjunalizmu. Wiem uagłe 
przypomnienie: 


— pn jakiej rodziny należą goryle” 
Mieszkamy dopiero 14 dni tutaj w tym 
domu, jeszcze nie znam wazystkich rodzin! 


EKINO „ZAGŁĘBIE“ || 


MERLE OBERON 
słynna angielska artystka filmowa. 


— Prawda, dzisiaj iransmitujemy 
międzykontynenialny koncert z Nowe- 
go Jorku nie wiem czy pani wie — 
szum Niagary na wsiępie. 

Jest temat do rozmowy. jest zaintere- 
sowanie i emocja. 

Awantura w domu! 

Krzyś zgubił czapzę w szkole, Frau- 
ciszka odchodzi, pan domu wróciwszy 
z posiedzenia wyraźnie ma przesiąknię 
te ubranie zapachem „N'aimez que 
mai“ — groza zawisła w powietrzu. 

— Kochanie, czy nie szkoda nerwów. 
Gotowaś nawet zapomwieć, że dzis 

„Laureaci grają Chopina"... Pamię- 
łasz, kiedy byłaś w konserwatorium. 

Artystka odnosi zwycięstwo nad zdra 
dzoną żaną, Koją wszystko, unoszące 
się w pokoju nieuchwytne w awym cza 
rze tony preludium Chapina. 

Dzisiaj nie było tego jednego, jedy- 
nego telefonu „a serce biło jej na a 
larm na dźwięk każdego dzwonka. 
Deszcz pada i szyby są mokre. Nie się 
już dzisiaj nie stanie... Chyba radio... 

„I love you", „Je taime“. „ich liebe 
dich”, „Kocham cię“ — lecą refreny 
piosenek, eter drży miłością... 

— To nie. Jutro JEDeY IU zadzwoni. 
Jak to będzie jutro...? 

Ktoś samotny, na którego powitanie 
nikt się nie cieszy i nikt nie smuci po- 
żegnaniem — kończy swój dzień. 

Pamięta o nim tylko speaker radio- 
wy: 

— A teraz życzę państwu dobrej no 


ktoś w czterech ścianach odpowie- 
dział cicho — Dobranoc. 


Na fali nieznanej popłynął w świat 
jeszcze jeden usmiech.. 


Dziś 


Coś nawago i oryginalnegol 
Najrozkoszniejszy film austriacki 


„TONI Z WIEDNIA” 


Reżyserji MAXA NEUFELDA — twórcy „Csibi“ 


w rol. gł. Julja Janssen, Hans Olden, 
oraz słynny 
| wie wiedeński chór chłopców (Wiener Sangerknaben) 


««dprogram: Uroczystości 
(o zlemnsRydzowi 


wręczenia 
i obchodu rocznicy odzyska 
i w Warszawie, oraz pogrzeb Ign. Daszyńskiego w Krakowie. 


bulawy marszałkowskiej gen. 
la Niepodległości 


FUCZĄTEK I-GO SEANSU O GODZ. 17.30 


*OSNOWIEC — Redakcja: Piłzudakiego nr. 4 
Tel. 61064. Skrytka pocztowa 62. 


Administracja: Piłsudskiego 4. Tel. 61073 b 


Ńodusiu naczalny przyjmuje 
od godz 11 — 1 f od ó — Z 


Rokomsów redakcja nie zwraca. i 


tiżidy „Auijerń zótkońnicya : 


„ rynek, Ja ~or. 


REDAKIUR NACZ. STEFAN ARNOLW. — — DKUK _KUMiEKA ZAUNYJNI rAz) = 


w tekście 45 gt; za leksiem 20 gr. 


= 
i. świat 25% drożej. 
>) 


+ATHODNI" 


Ea 


Wiersz milimetrowy Jednolamowy: na i-ej stronie, względnie przed tekstem 66 gr.; 
Ogłoszenia drobne 1U — 3U gr. za każdy wyraz. 
szerokość szpalt przzd tekstem i w tekscie 70 mm. 
Numery dowodowe piatne. Za ierminowy druk oraz przestrzega- 


roda 25 Hstopada 153% roku. 


i EEE 


| Na okres zimowy polecamy 


piecyki elektryczne 


Specjalne niskie taryfy do ogrzewania. 
Informacje w sklepie Elektrowni, Sosnawiec, Piłsudskiego 18. 


ELEKTROWNIA OKRĘGOWA 
w Zagłębiu Dąbrowskiem S. A. Ji 


do podgrzewania 


lokali, biur, sklepów. 


DROBNE OGŁOSZENIA 


KUPNO 


i SPRZEDAZ |an. ghost 


farby, lakiery, pandıle 
szczotki, mydła { t 4. 
po cenach najniższych 


Tapczan poleca: Fr, Pietranek, 
P y Sasnawiee, _ Mościckie- 
nowoczesne, otomang, | go 15 (vis a vis o- 
fotele kanadyjskie — | ścioła). 6767 
poleca: EO 
/ĄKŁAD 

TAPICERSKI LUKALE 
Piotr Tomczyk, chez 
wiec, Nowopogo 3 POKOJE 


Telef. 630-56. Robota 


jierwazorzędna.  Ceny|. wygodami do wyna- 
śonkurencyjne! Warun- | jęcia. Żeroniakiego 12, 
ki dogodne. 6881 | tel. 61-295, 6512 


INZYNIER-MECHANIK 


spalinowiec, władający niemieckim, an- 
gielskim, rosyjskim, poszukuje odpo- 
wiednicgo stanowiska bez względu na 
miejscowość. Oferty pod „inż. J. S.“ 
Kurjer Zachodni w Sosnowcu. 6801 


4 — 10 TYSIĘCY ZŁOTYCH 
poszukuje na dom w Śródmieściu wartości ok. 
75 tysięcy zł. Oprocentowanie, zabezpieczenie 
i termin zwrotu pożyczki do omówienia. Zgła- 
szenia kierować pod „Pewna lokata E—f0" 
do Administracji „Kurjera”. 6871 


Bi E 


Ciężkie obowiązki 
BURMISTRZA LONDYNU 

Obecny burmistrz Londynu, sir Per- 
cy Vincent, który ustępuje niedługo ze 
swego stanowiska, uie ma łatwego ży- 
cia. W roku bieżącym musiał on brać 
a w 548 zebraniach publicznych, 

w tym zaś była 132 bankiety, 124 po- 
siedzenia, 48 obiadów uroczystych, 43 
obchody żałobne, 30 recepcy j oficjal- 
nych, 21 wystaw, 9 konkursów z na- 
grodami i 105 urgczysłości, Niełarwe 
ma życie burmistrz Londynu! 


w m domu ume- 
blowany pokój kawaler 
ski z oddzielnym wej- 
Ściem. Sosnowiec, Or- 
la 5, dozorca wakaża, 
telef. 61281. 6894 
————L— 
DO WYNAJĘCIA 

w nowym domu lokal 
2 pokojowy z wszyst. 
kmi wygodami. Sos- 
nowiec, Oria 5, dozor- 
ca wskaże, telef, 61281 

6893 


EE ęz ci. 


POSADY 
iPRACE 


ZDOLNI 


akwizytorzy posz- 
kiwani do aprzedały 
radioodbiorników. 
Zgłoszenia piśmienne 
do Administracji pod 
„Radio*, 


li 


POTRZEBNA 
dziewczyna do 2-th o- 
sób, Będzin, Małachow 
akiego 54a, m. 22—25 
6881 


Różne 


WISŁA 
pensjonat „Nad Poto- 
kiem“ centr. ogrzewa- 
nie poleca pokoje 1 
pierwszorzędnym utrzy 
maniem na sezon si- 
mawy, ceny umiarka- 
wane, przyjmuje za- 
mówi. na kolonia 
e, tel. 42, 

6232 
zaa 

KRAWCOWA 
przyjmuja roboty pier- 
wazorzędnych domów, 
na iądanie wyjeżdża. 
Będzin, Kościuszki 102 
Szostakiewiczowa. 
Nr. telef. 71-064. 


narei 


DO WYNAJĘCIA | 


RABKA - ZDRÓJ 


raż. Ceny niskie. A 
ca: M. GL. 


FOTOGRAFIE 
legitymacyjne, pocs" 
tówii, JĘZ portrety 
wykonuje Zakład Fo 


Mościckiego 1. 
konanie solidna, 
niskie. 


ZGUBIONE 
DOKUMENTY 


| w aM 
UNIEWAŻNIAM 
zagubioną kniążką woj 


i książeczkę Kasy Cho- 
rych wydaną w Tamo- 


brzegu, Matysek Wa- 
cław. 6390 
UNIEWAŻNIAM 


akradóona dokumenty 


ey 
przez Sosnowiec, kartę 
rajestracyjną, książke 

łatową. Gutowska 
zale, 8858 


ŚWIADECTWO 
ukończenia 7-miu ad: 
działów askoły po- 
wazechnej Nr. 13 zu. 
bila Balz Manelówna. 
6886 


ZAGINĘŁA 
teczka x papierami — 
prosimy znalazcę © 
zwrot 
f-my 


skiego 48 — 
nagrodzeniera. 


REBEA 
Szczepan sguhl kari 
rowerową wydane 
rzez Zarad Gminy 
Bobrowniki. 


Parada muzyki, śpiewu, humoru i tańca! 


FRED ASTAIRE i GINGER ROGERS 


w najweselazej komedii, 
która porywa każdego od 7 do 70 lat 


„BŁĘKITNA PARADA” 


Początek 1-ga seansu o LU | Poczatek irgo seant o a. 5.30 w niedziele o 3.00 
RL 


KINO 


RIALTO 


SOSNOWIEC 
Warszawska 18 


„Pag è 


w Sosnowcu ul. W roll agenta 
Warszawska 2.|tajnego wywiadu 


KINO 


za iekstem 35 mm.j 


mie mlejsca agloszeń Admin. nie odpowiada. 


LAZY, 


ZELADŻ, wieczorkowa, 


OLKUSZ, Rynek, kiosk p. hardasze' 
go Maja 29. — ZAHAUmICE, kiosk p. Krupy. — ŻARKI, Fr. Cacoń. — MYSZKÓW, 


w muawiówii 


laazica 27. 


W roli OCR iega 
NIGIECE iego 


ż 


w niedziei: || 


*PILSLUSKIEGU & — REDAKTOR UDP. 


p triumfalnym pochodzie przoz wszystkie ekrany 
Polski! Rewelacyjny szpiegowski dramat erotyczny. 


„TAJNA BRYGADA” 


VERA KORENE 
JEAN MURAT 


Początek 1 seansu o godz. 5 5.30 


SERYJNE DROBNE OGŁOSZENIA, 
Pa 10 wyrazów w każdem koazinją: 


30 drobnych 


agi. 20 zł 


20 drobnych ogi 13.00 al 


10 drobnych ogl. 


7.00 al 


5 drobnych ogł. 4.0U 2i. 


Za każdy wyra dodatkowy d: 
a amaŘiõōõI 

BĘDZIN, Małachowskiego 7. — DABROWA GORNICZA, Krótka 11. — GRODZIEC, Kiosk p. Łacińskiego. — KIELCE, 
ego. — SIRZEMIESŁYCE, księgarnia W. Bag i. 
AT — PILICA, 


kiosk ŚL. 


HUENKIM >SIHIJENSAL 


